
Dnia 24 lutego (8 marca) 1891 r.Nr. tfr Dnia 8 marą

Czwartek:
Piątek: 
Sobota: 
Niedziela:

Jana Bożego. 
Franciszki W.
40 Męczenników. 
Konstantyna W.

wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta zrana, a nadto wychodzą

stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni poświątecznych, dodatki poranne. 

OGŁOSZENIA.
Reklamy: za jeden wiersz 

garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz kop. 20.

Nekrologj a: za w iers 15 kop 
Zwyczajne ogłoszenia: za 

B jeden wiersz' petitowy albo jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop., 
każdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia za jeden wy- 
rat po 2 kop. każdy raz; ogłosze-

— nie minimum 20 kop.
Nadesłane, za jeden wiersz 

garmontowy rs. 1.
— Ogłoszenia do Kurjera przyj­

muje także Biuro) Rajchmana ' 
Frendlera, ulica Senatorska.

Grzegorza Pap.
Nicefora B. M.
Matyldy Kr. W.
Longina M.

wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej po południu. 
Wschó’d”księżyca o godzinie 3 minut 39 r. 
Zachód „ „ 10 „ 58 r.
Wysokość wody na Wiśle stóp 5 cali 3.
 Dziś o godzinie 4-ej rano ciepła 5° R. 

PRENUMERATA
Kurjera Warszawskiego

Wraz z dodatkiem porannym:
W Warszawie: rocznie

W. 9, półrocznie rs. 4 kop. 50, 
kwartalnie rs. 2 kop. 25, miesię­
cznie kop. 75.

Za odnoszenie do domu dopłaca
się miesięcznie kop. 5.

Na prowincji i w Cesar­
stwie. rocznie rs. 12, półrocznie
zs. 6, kwartalnie rs. 3, miesię­ 

 
cznie rs. 1.

Za granicą: miesięcznie
rs. 1 kop. 50.

Numer pojedynczy bez doda­
tku kop. 5; dodatek poranny 
kop. 3.
’’Dziś:

Poniedziałek
W torek:
Środa:

jtetakefa Administracja i Drukarnia: Plac Teatralny nr. ». — Telefon Hedakcjl nr. 268. — Telefon Administr. 519-

ROK SIEDMDZIESIĄTY PIERWSZY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej

Wschód słońca o godzinie 6-ej minut 40.' 
Zachód „ 5'eJ » 44.
Długość dnia godzin 11 » 4.
Przybyło „ 3 - 22.

Niedziela.

W dniu jutrzejszym, o godz. 9-ej zrana, w kościele 
św. Ducha (po-panlinskim), przed ołtarzem N. Panny Ma- 
ryi Częstochowskiej i ku Jej czci odprawiona zostanie so- 
Ifenna wotywa, a o godz. 4-ej po południu nabożeństwo 
pasyjne w języku polskim. 

^^^sKb^&^i-żbi^y

minięty, to jednakże o osobista swą krzywdę upo-
i mnieć mu się nie wypada!..

Ja jednakże jestem innego zdania i nie lękam się 
! być posądzonym o zarozumiałość; dla tego też wy- 
' znaję otwarcie, że przedstawiając na konkurs dwie 

moje prace najmocniej byłem przekonany, iż obie- 
dwie, jako pożyteczne i nieszablonowe przedewszyst- 

1 kiem wyróżnione zostaną.
Mocno też zostałem zdziwiony, gdy na konkursie 

pominięto je, tak, jak pominięto prace p. Szyllera 
i spółki i p. Hendela, który zamiast nagrody otrzy­
mał tylko list pochwalny.

i Nagrodzeni zaś zostali p. Goldberg, za plan cer- ' 
kwi w Astrachaniu, p. Widawer za kurhaus polu- ; 
dniowo niemiecki, p. Adamczewski za Campo banto \ 
w połączeniu z crematorjum, p. Hoser wreszcie za 
projekt, zdaje mi się, kościoła.

My zaś reszta od komitetu wystawy i sędziów do-
| staliśmy litografowane podziękowanie szematyczne 

za obesłanie wystawy niezaprzeczonych zalet pro­
jektami”.

Podziękowanie podobnego rodzaju, wobec nas, nie­
słusznie pominiętych, jest niewłaściwym żartetai, 
i wygląda zupełnie tak samo, jak gdyby ktoś kogoś ■ 
na objad zaprosiwszy, zaraz na wstępie po karku go j 
wygrzmocił i za drzwi go wyrzucił, a w kilka dni 

i przesłał mu piśmienne podziękowanie za łaskawe 
1 stawienie się na zaprosiny.
I W początku tego litografowanego podziękowania i 
| komitet wymienia architektów zaproszonych do gło- ! 
i sowania; stosownie do programu architektów w są- ■. 

dzie konkursowym powinno zasiadać 8-iu i za tylu i 
też głosowaliśmy, tymczasem wymienieni są tylko 
czterej, a mianowicie: pp. Plebiański, Rakiewicz, 
Loewe i Braumann, co razem z budowniczym z ko­
mitetu Wojciechowskim czyni dopiero pięciu.

Zapytuję tedy komitet, na jakiej zasadzie nadu­
żyto naszego zaufania i ośmielono się z tak rażącym 
niedoborem sędziów specjalnych sądzić nasze czysto 
specjalne prace?..

W sprawie konkursu architektonicznego. 
(Pod adresem Towarzystwa zachęty).

W dziedzinie konkursów dziwne u nas panują 
ewyc. aje i wyobrażenia; jeżeli np. ktoś na konkur­
sie został pokrzywdzony, choćby najniesłuszniej po- 

 

KALENDAHZ.

Imiona słowiańskie: Dziś Bogumiła bł.; jutro Miłogosta.
Zgromadzenia: Ogólne zebranie członków Towarzystwa mu- j 

•ycznego. (Salo redutowe—12 w południe.)
Wybory: Składanie kartek wyborczych na pięciu członków ; 

komitetu, oraz trzech członków delegacji rewizyjnej Towarzy- 1 
ftwa muzycznego. (Kancelarja Towarzystwa w gmachu tea­
tralnym—od 6—8-ej wieczorem.)

Wystawy: Wystawa Towarzystwa sztuk pięknych. (Krak.- 
Trzedm. Ai: 15—od 10-ej rano do 5-fj po południu.)—Wystawa j 
obrazów Krywulta. (Hotel Eurolejski—od 10-ej rano do 7-ej ' 
Wieczorem.) — Wystawa obrazów spółki malarzy i rzeźbiarzy. 
{Nowy-Świat .V 56—od 10-ej rano do 7‘/- wieczorem.)—Wy- ' 
Stawa prób i wzorów przemysłu fabrycznego i rękodzielnicze­
go. (Gmach Muzeum przemysłu i rolnictwa na Krakowsk.- 
Przedm. 66—od 10-ej rano do 4-ej po południu. Wejście I
bezpłatne.) — Wystawa etnograficzna, złożona z przeszło 1,000 
okazów, przywiezionych przez p. Leopolda Janikowskiego ; 
x południowo-zachodnich brzegów Afryki. (Muzeum przemy­
słu i rolnictwa na Krak.-Przedm. .V 66—od 10-ej rano do 3-ej 
po południu.) — Wystawa nasion zbóż, traw, oraz produktów 
rolniczych fabrycznych. (Muzeum przemysłu i rolnictwa na 
Krak.-Przedm.—od 10-ej rano do zmierzchu.)

Teatry: Letni: dziś „Halka"; jutro „Makbet" (występ go­
ścinny pani Heleny Modrzejewskiej—abonament .'•■ I-szy, 
przedstawienie 1-sze); — Rozmaitości: dziś „Paryżanka”, 
oraz „Na wakacjach”; jutro „Fru-Fru"; — Mały: dziś „Prze­
wodnik dla zakochanych”, „Handel na żony”, oraz „Figle Cho­
chlika”; jutro „Zemsta nietoperza”. (7'/2 wieczorem.)

Lombard miejski: Gotówki w kasie lombardu do rozdania na 
zastawy znajduje się na dzień jutrzejszy 2715 rs. 95 kop. (Po­
życzki wydawane będą. Wykup i prolongata uskutecznia się 
od 9-ąj rauo do 1-ej po południu.)

Na nagrodę pierwszą stosowni e do programu, po­
trzeba było mieć na drugą poł owę głosów, z ogól­
nej liczby głosujących, coż więc 'tu znaczyło te 5 gło­
sów specjalistów, gdy wszystkich głosujących było 
12-tu, a raczej 13-tu, (oprócz wryżej wymienionych 
pp. Wrotnowski (2 głosy), Trębacki, Leo, M. Kotar­
biński, Maszyński, Holewiński fi Brochocki), a więc 
7-iu niespecjalistów z ośmioma ;głosami?!

Gdyby więc który z nas miał nawet te wszystkie 
5 specjalnych głosów, to i tak na głosowaniu prze­
paliłby z kretesem wobec przeważającej liczby 8-iu 
głosów osób, które ani nie rozuimieją, ani nawet nie- 
przeglądały uważnie prac nasizych i sądzić je mogą 
jedynie powierzchownie.

Tak, tego inaczej nazwać ni;e można, jak naduży 
ciem zaufania poblicznego; za takie rzeczy w Anglji 
surowo karzą, w Niemczech za ś poprostu sprawę tę 
oddano by do sądu i wybrano nowych sędziów w od­
powiednim komplecie, którzy ’przyznaliby nowe na­
grody z kieszeni pierwszych niefortunnych sędziów 
wypłacić się mające. My za>ś przyjmujemy" rzecz 
taką najobojętniej w świecie, a jeżeli podniesie się 
jaki głos protestu i krytyki, nikt na niego niezwraca 
uwagi: pozostajc głosem wołaj ącego na puszczy.

Oprócz tego komitet zaraz na wstępie popełnił 
niewłaściwość. Niewłaśeiwoś cią tą było przeniesie­
nie daty wydania wyroku z L5-go na 29-go stycznia, 
ani bowiem dzień rozstrzygnięcia sądu konkursowe­
go, ani dzień wyścigów pod żadnym pozorem nie 
przenosi się na inny.

Sędziowie zażądali tej zwłoki, w celu gruntowniej- 
szego obejrzenia i przestudjowania nadesłanych pro­
jektów i gdyby tak rzeczywiście było, można by 
ostatecznie darować te przekroczenia praw konkur­
sowych; niestety jednak, sędziowie ani myśleii szcze 
gółowo rozpatrywać naszych projektów, lecz ©ałyczas 
wytargowany użyli na wymedytowanie najwłaści­
wszych, ich zdaniem, powodów, do usunięcia od 
konkursu prac najlepszych, zapominając, że to jest 
nowe bezprawie, gdyż tylko w programie przed kon­
kursem można robić zastrzeżenia, po przyjęciu zaś

Cudusia i Brzyduś.
I.

Była sobie łączka niewielka, maleńka łączka; je­
dnym jej skrajem toczył się strumień, obrosły gęsto 
wikliną i olszynami, przeciwnym zai wznosiło się 
wzgórze, na którem nito zamczyska sterczały ruiny, 
sine wiekiem, pokruszone latami a mchem i porosta­
mi, jako butelka starego węgrzyna obsiadłe. Stru­
mień a wzgórze otaczały łączkę pierścieniem; była 
jak w wianku.

Jak w wianku była niewielka, maleńka łą­
czka, strojnisia nielada, kwieciem i zapachami kró­
lewsko zasobna. Zielona wiosną, niby szmaragdo­
wa tafla, kraśniala kolejno coraz nowemi barwami, 
w tumanach nurzając się woni. W porze parnas} j 
bieliła się śniegów białością, później złociły ją ja­
skry słonecznie, lub kanipanułe błękitem pokry­
wały nieba, a gdy przyszedł na nia czas różo­
wej smółki, to juz pod uderzeniem południowych 
promieni słońca, łuną biła od niej purpury czerwo­
ność i miodu przesłodkie zapachy. 1

A że łuną biła od niej purpury czerwoność i miodu 
przesłodkie zapachy, bjła tedy łączka strojnisia, 
oblubienicą ptasząt, much, łątek i motyli. Skoro 
z brzaskiem dnia pierwsze promienie słońca spijały 
z niej kopułę mgieł opalowych, któremi do snu przy­
oblekała się nocą, a osiadłe na kwiatach rosy krople 
drżeć jęły światłem brylantowem, niby oczy dziew­
czyny weselem, wnet z każdego zaułka, traw­

ki, listka i kwiecia, setki, tysiące, krocie budziło się 
mieszkańców jej. Budziły się piosnką w wiklinie 
słowiki, swarliwe czyże na olszyn wierzchołkach, bu­
dziły barwne motyle, zwinne muszki, brzekliwe ko- 
mary; mieniła się łączka wszelakim chrząszczów i 
rodzajem; zdradliwe przędze snuły po niej pająki, i 
miody w mchach składały trzmiele, szafirowe w stru- i 
mieniu kąpały się łątki, zmoczone na kwiatach su­
sząc do słońca skrzydełka. Budziły się z piosnką, 
brzękiem, szelestem, budziły się wszystkie westchnie­
niem: „Dniu jasny, dajże mi w oczy spojrzeć, Cudu- 
si!”

„W oczy Cudusi spojrzeć daj!” modliło się do 
słońca, co żyło na łączce. „Czy nie widziałeś, gdzie 
do snu się kryła?” pytał w przelocie motyl komara. 
„W smółce nocowała onegdaj, u stóp wzgórza, ale 
jej tam dziś nie było, przeszukałem smółkę —• pu­
sta” — i .biegł dalej, kwiat po kwiecie przeglą­
dając. „Śpi jeszcze, to dla niej zarano — brzę- 
knął trzmiel do pająka —■ tymczasem miód zbie­
ram”. „I ja ze siatką spieszę — mruknął pająk — 
gdy się raz zbudzi i jednej już nitki nie wysnuję 
z siebie”. I tak wszystko, co dnia na łączce, wy­
glądało jej widoku, wyglądało jak złotego słońca. 
Aż"się zjawiała.

Zjawiała się. Dokoła błękitnej kampanuli wrza­
wa, zbiegowisko. „Wstaje”—krzyknęła na alarm mu­
cha  Wstaje” ozwalo się po łączce echem. „Gdzie? 
gdzie?”

, „Gdzie, gdzie?” Tłoczono się pod smukłą łodyż- 
! ke”kampanuli, na której szycie dzwonek błękitny 

ch wiał się, pochylony nieco ku ziemi, jakby cięża- 
. rem czegoś przygięty. „Jest, jest!” „Budzi się, bu- 
I dzi”. Już i łątki wszystkie zbiegły się z nad strumie­

nia. Kwiat kampanuli zachwiał się raz, drugi, ni­
by wichrem kołysany, coś lekko w dzwonku błęki­
tnym brzęknęlo. „To ona”. „Dzień dobry”—zawo­
łano chórem — i zwolna, przedniemi łapkami różki 
glaszcząc i pyszczkiem, zaspana jeszcze trochę, choć 
świeża, "jak kropla rosy, -wysunęła się z kwiatu na 
słońce i strzepnęła skrzydełkami, ukochanie ptasząt, 
łątek i motyli, piękna, jak czar Cudusia.
‘Piękna, jak czar, Cudusia, ośką była, wpół szma­

ragdowa, rubinową na poły, ośką o wysmukłej figur­
ce, skszydełkach lekkich, jak marzenie, niebywale 
cienka w pasie, o ciętem, zabój czem żądełku. W wy­
drążonej łodyżce głogu nad strumieniem zrodzona, 
Benjaminkiem była jednocześnie i pierworworodną 
w rodzinie, jajeczko bowiem, na nią zniesione osta­
tnie, najpierwsze rozwinęło się w gąsienniczkę. Ta­
ki bo już zwyczaj u tych szmaragdowo-rubinowych 
ósek.

Taki bo u nich zwyczaj. Gąsienniczką Cudusia 
była żarłoczną. Karmiona przez matkę-osę najwy- 
bredniejszemi kąskami, o coraz nowe dopominając 
się, rosła szybko, aż pewnego dnia tuczonego pożarł- 
szy komara, w dziwną zapadła senność. Zdało jej 
się: drętwieje, zamiera; wtulona w zaciszną fałdę 
listka głogowego, zasnęła snem twardym, kamien­
nym. Jak długo sen trwał, nie wiedziała, gdy się 
wszakże ocknęła i w wodzie przejrzała strumienia, 
gdy sfrunęła na słońce i sama jak kwiat na kwiaty 
opadła, gdy strzepnęła radośnie skrzydłami, które 
jej ktoś we śnie poprzypinał, oniemiała z podziwu. 
A dokoła wołano: „Jaka piękna!”

„Jaka piękna!”—wołano dokoła. „Piękna, piękna, 
piękna”—powtarzały łątki, komary, motyle. „Istna 
Cudusia” — szepnął nadlatując Pij-króiowej, znany
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nem będzie przez rzeczoznawców wybranych przez 
obie zainteresowane strony.

W artykule wczorajszym określiliśmy w okrągłych 
cyfrach przestrzeń potrzebną na 400,000 łokci kwa­
dratowych, a przyjmując 3 rs. za łokieć kwadrato­
wy, otrzymamy około 1,200,000 rs. jako należność 
za teren odstąpiony przez Devarsa na rzecz miasta.

Cyfra ta nie jest dokładną i do ścisłości nie może 
rościć najmniejszej pretensji, gdyż do chwili zapro-

Piekłem swych źrenic spopielasz ml duMQ, 
Ust pocałunkiem mówisz mi o niebie, 
Chcę nienawidzieć, a kochać cię muszę, 
Pragnąc.przeklinać modlę się do ciebie. 
Z twej winy wszystkie przechodzę katusłO, 
Z twej winy ginę w rozpaczy erebie— 
Chcę nienawidzieć, a kochać cię muszę, 
Pragnąc przeklinać—modlę się do ciebie-.

Z twych oczu do mnie idzie prąd tajemny, 
Oo krew przemienia w ląwę roztopioną, 
Myśl moją strąca w chaos szaleństw ciemny 
I paszczą żądzy wyżera mi łono.
Wiem, żem jest wtedy lichy i nikczemny, 
Że rozpisaniem zmysły moje płoną, 
Gdy mnie twych oczu wzburzy prąd tajemny, 
Co krew przemienia w lawę roztopioną.

Tyś obniżyła górne moje loty, 
Ty mnie zatruwasz swoich żądz oddechem, 
Jednak cię żegnam cichą łzą tęsknoty, 
Jednak serdecznym witam cię uśmiechem. 
I pragnę, pragnę dzikiej twej pieszczoty. 
Twych słów namiętnych chcę się poić echem, 
Choć obniżyłaś górne moje loty, 
Choć mnie zatruwasz swoich żądz oddechem.
Gdy mnie porywasz w nagie swe ramiona, 
Gdy czuję. drżenie piersi twej gorącą), 
Duch mój zamiera i myśl moja kona, 
Do mózgu bije fala krwi kipiącej, 
Chciałbym cię zdusić, jak wąż Laokona, 
Chciałbym gryźć ciało, jak tygrys łaknący, 
Gdy mnie porywasz w nagie swe ramiona. 
Gdy czuję drżenia piersi twej gorącej.

Tyś potargała mojej lutni struny, 
Tyś uciszyła tęskne pieśni moje 
I na me niebo cisnęłaś pioruny 
I wypełniłaś natchnień moich zdroje. 
Na bladej skroni wstydu mając łuny, 
Oto, przed tobą, demonie mój, stoję, 
Coś potargała mojej lutni struny, 
Coś uciszyła tęskne pieśni moje...

Wiem, że z pod twego nie wydrę się czaruj 
Nieubłagany kacie i demonie, 
Że jak pić będę z twoich ust puharu, 
Mózg mieć szalony i tętniące skronie, 
Póki od młodej krwi mojej pożaru 
Duch nie omdleje i serce nie spłonie, , 
Wiem. że z pod twego nie wydrę się czaru, 
Nieubłagany kacie i demonie...

Or—ot.

KURJER WARSZAWSKI — Dnia 8 marca 1891 R

się raz jeszcze: a on, syn nocy, padając prawie oi 
żaru, szedł za nią. Zwyciężyła widocznie.

Zwyciężyła i dziw, zwycięztwo to uradowało ją 
wielce, uradowało, bo Brzyduś zwyciężył także. Cze­
mu? Taki bo już ich zwyczaj, rubinowo-szmaragdo- 
wych osek. .

prac na konkurs żadne następne wyłączenia miejsca 
mieć nie mogą.

Gdybyż jeszcze wyłączenia te miały jakiś sens 
i konsekwencję—nic bym na to nie powiedział, 
lecz wyłączenia te jedynie tylko za złośliwy żart 
uważać należy! Wyłączono bowiem: prace, które 
już były rozsądzane na konkursach w Warszawie; 
elewacje bez planów i plany bez elewacji; prace wy­
konane dawniej niż lat temu trzy i wreszcie prace 
akademickie, a witec nie samodzielne, lecz pod okiem 
i z pomocą profesorów wykonane. Wyłączono, a mi­
mo to nagrodzono p. Adamczewskiego za projekt 
Campo Santo w potląezeniu z Crematorjum, zapomi­
nając że projekt ten w nieco odmiennej, ale za to 
w formie o wiele etftetyczniejszej nagrodzono już raz 
przed 10-u laty w tiemże samem Towyrzystwie sztuk 
pięknych, dalej p. Widawera za projekt Kurhausu, 
wypracowany w politechnice w Karlsruhe pod okiem 
i z pomocą profesora Józefa Durm, w końcu p. Ho- 
sera za projekt kośdioła, wykonany również w polite­
chnice w Rydże.

Jeżeli więc weżmiemy pod uwagę, że nagród rozda­
no cztery, powyżej jrrzytoczone fakta komentarzy nie 
potrzebują. Kie bcilę się też więcej nad niemi za­
stanawiał, na zakonefcenie tylko zapytam się szan. 
komitetu, czy praca, jaką na następnym konkursie 
miałem zamiar przedstawić, mianowicie budownictwo 
wiejśkie, tak jak miejskie przedstawiłem w tym ro­
ku, będzie pracą od|>owiednią, czy też może lepiej 
przesłać jaki Kurhaus dla leczących się kochiną, lub 
też jaki gmach do metalizowania ciał nieboszczyków, 
albo wreszcie jaką pa»;odę indyjską?

Pytam się zupełnie eerjó, gdyż przecież powinni­
śmy wiedzieć, czego sfię zatrzymać mamy...

Jf. Rudakowski, budowniczy.

na łączce lowelas. „Cudusiu! rycerzem mianuję się 
twoim, blaskiem skrzydeł złotych weselić będę oczy 
twoje, najprzedniejszemi napoję zapachami i ponio­
sę tam w górę do słońca, ciepłego, jasnego słońca 
i opowiadać ci będę miłość moją, opowiadać kocha­
nie moje”... -—i urwał.

Tu urwał. Cudusia sfrunęła młodych próbować 
skrzydeł; gdzie jej oświadczyn słuchać było miło­
snych. Bujała swawolna po łące, a rojem za nią mo­
tyle, komary i łątki. Czem jest wielbiciel, gdzie ich 
są tysiące? Jednym tylko z wielbicieli. Zrozpaczo­
ny Paż-królowei, on, któremu się żadna dotąd nie 
oparła łątka, gdy przez dzień cały daremnie Cudusie 
ścigał, wieczorem w najgęstsze rzucił się mgły nad 
strumieniem — i utonął. „Paź-królowej z miłości dla 
niej utonął” — powtarzano i rosła na łączce sława 
Cudusi, rosła z dniem każdym.

Rosła na łączce sława Cudusi z dniem każdym; 
a ofiary jej padały setkami. Najprzedniejsza z łątek 
w otwarty pyszczek skoczyła słowika, powiesiło się 
z rozpaczy pająków sześć, a much, komarów zginę­
ło bez liku, i sprzykrzyło się Cudusi panowanie 
n l it/ci^szukąją a razu PewneS° na wzgórze —roz-

n.
Rozmaitości szukając tedy, 8frunę]a 

wnego razu na wzgórze na którem nily butelka sta­
rego węgrzyna, omsza e sterczało zamczysko In 
ny kraj, mm może wielbiciele”—mySlał/óska w 
soło do słońca rubinowym kiwając odwłoczkiem Ze 
starej na starą przelatmąc cegłę, nagle wstrzymała 
8'ę,I to idiMaa*—« ta Tam

przed nią sunęło w cień, snąć z pośpiechem, bo nóg 
jego wobec szybkiego ruchu dojrzeć nie była w sta­
nie, dziwaczne jakieś a szkaradne, szkaradne stwo­
rzenie. Szare, bezbarwne, spłaszczone, bezkształtne, 
przesunęło się po przestrzeni, oświetlonej słońcem, 
jakby ciepłem jego gnane i znikło w wilgotnej szpa­
rze wśród rozłamu dwóch niedokładnie spojonych 
cegieł. Brrr, wstrząsnęła się na razie Cudusia.

Wstrząsnęła się na razie Cudusia, ale na razie je­
no... „Jakto—myślała dalej—tak przejść koło mnie 
i ani w moją stronę spojrzeć?”—i przebiegła tam 
i z powrotem po nad szparą, mieszkaniem potwora. 
Nic. Przysunęła się zatem bliżej, b’v J i różki za­
puściła wewnątrz. Poczuła niemi >Kieś wilgotne 
ciało. Wzdrygnęła się ponownie, aix ąie ustąpiła.

Wzdrygnęła się, ale nie ustąpiła. Czarem piękno­
ści swojej uosobioną brzydotę zdobyć postanowiła, 
olśnić, rozkochać. Wydało jej się to zwycięztwcm 
nielada. Nie motyl to bowiem był, lekkomyślnie na 
smółce rozpinający skrzydła, a do miłostek skory 
i zabawy, kle ponury, szpetny, jak noc, zimny filozof 
Brzyduś—stonóg. Tego zdobyć!

Tego zdobyć! Sfrunęła na sam skraj szczeliny 
i dalejże brzękać skrzydłami, dalejże odwłoczkiem 
kiwać rubinowym. Raz, drugi, trzeci. Nastawiła 
różki, zdało jej się, że z ciemnej szpary szelest ją 
dobiegł jakiś.' Odsunęła się krokiem na bok i pa­
trzy i słucha. To on, to on.

Tak, to on. Szpetny, jak noc, szary, bezbarwny, 
spłaszczony, wilgocią 1 pyłem pokryty, wypełznął 
zwolna z nory Brzyduś i stanął naprzeciw óski— 
oczarowany. Szybkim, zwinnym ruchem posunęła 
•1$ Cudusia krokiem naprzód, obejrzała się: Brzy- 

n* niąi wybiegła na jasna słońoe, obejraaU 

Taki bo już ich zwyczaj. Co dnia tedy o świcie, 
ze smółki różowej czy błękitnej kampanuli sfruną­
wszy, na tłum wielbicieli obojętna, biegła Cudusi* 
na omszałego zamczyska mury, aż dnia pewnego u 
stóp ich Zosię spotkała i Tadzia.

Zosię spotkała i Tadzia. Zosia dziewczyną był? 
jak malowanie, Tadzio chłopakiem jak obraz, Cu­
dusia jak każda óska — ciekawa. Na najbliższej 
siadła cegiełce, i zapomniawszy o rozkochanym sto- 
nogu, jęła na ludzką spoglądać miłość. I po co?

I po co?
—• „Tadziu—zawołała Zosia — czy widzisz, tam 

na cegiełce przed nami, stworzonko z szmaragdu 
zda się wykrojone i rubinów, oska—i podbiegła bli­
żej i przystanęła nagle i zbladła. — A! stonóg, fe... 
krzyknęła.—Mój Boże, zadeptałam go—dodała no 
chwili, poczem chwytając się za rękę—syknęła 
z bólu.

—„Co ci to—zawołał Tadzio.
;—„Ukąsiła mnie óska, ale już nie boli, biedna 

zginęła sama—ciągnęła dalej, podnosząc z ziemi 
martwą Cudusię. Czyżby go broniła?”

„Broniła, broniła Zosiu. On, to Brzyduś, on* to 
Cudusia. A jak to było, posłuchaj: „Była sobie łą 
czka niewielka, maleńka łączka...

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
Dzienniki petersburskie donoszą, iż w sferach 

rządowych postanowiono powiększyć stopień kary 
za pojedynki. Za zabicie przeciwnika w pojedynku 
grozić będzie kara więzienia lub zamknięcia w twier­
dzy do lat 6-iu, za zranienie przeciwnika —• do lat 
trzech. W tych wypadkach, kiedy pojedynek obył 
się bez rozlewu krwi, obadwaj przeciwnicy ulegają 
karze aresztu do 6-iu miesięcy. Ten, kto zmusza 
przeciwnika do pojedynku, groźbą pogardy społe­
cznej luli korporacyjnej i t. d., pociągany będzie do 
odpowiedzialności sądowej i podlegać będzie karze 
aresztu od 6 tygodni do trzech miesięcy lub karze 
pieniężnej do 100 rubli. Jednocześnie postanowiono 
powiększyć odpowiedzialność sądową sekundantów, 

Bulwary warszawskie.
(Nowa faza projektu Devarsa.)

n.
W artykule wczorajiszym objaśniliśmy, iż nowe 

propozycje przedstawiome przez Devarsa zarządowi 
miasta, usuwają duże kardynalne przeszkody, które 
zdawały się niemożliwemi do przyjęcia.

Przyjrzyjmy się tera:c, w jaki sposób rozwiązanie 
tej łamigłówki stało się prawdopodobnem.

Devars i kompanja trancuzka przystępują tedy do 
zamierzonej budowy bulwarów i w miarę postępu ro­
bót, brukują ulice, zaprowadzają wodę, gaz 1 prze­
prowadzają sieć kanałów zgodnie z zatwierdzonym 
projektem Lindleya.

De budowy bulwarów samych zabiera się Devars 
w tej myśli, żejedynem wynagrodzeniem jego stano­
wić będą grunta, wydobyte z łożyska kapryśnej rze­
ki, zas za roboty dodatkowe prowadzić się będą ra­
chunki jaknajściślejsze i miasto pozostanie dłużni­
kiem Devarsa na sumę około 1,400,000 rs., za które 
opłacać będzie 5%, t. j. około 70,000 rs. rocznie.

Wynagrodzenie za odstąpione place w nowej dziel­
nicy: na ulice, skwery i plantacje, w rozmiarze, w ja­
kim zarząd miasta uzna to za nieodzowne, obliczo­

j unii v j »7 *-■ —■ ~ — r 
jektowania sieci ulic, wymiaru skwerów, placów 

' i przestrzeni dla plantacji brak z jednej strony cena
3 rs. za łokieć kwadratowy, jest również cyfrą przy­
jętą ad libitum, byleby tylko wyrobić sobie pojęcie o 
przybliżonej i na ten cel potrzebnej sumy.

Dług obciążający fundusz miejski z tej pozycji po­
chodzący wyniesie około 60,000 rs. rocznie, czyli ra­
zem 130,000 rś. na odsetki.

Na amortyzację doliczyć wypada około 40,000 rs. 
rocznie, tak, że ciężar roczny sięgałby cyfry

130,0004-40,000=170,000 rs.
Budżet miejski narazie, wobec poważnych robót 

asenizacyjnych nie może uwzględnić, ani pokryć wy- 
I datków z tytułu budowy bulwarów. Przewiduje to 
i więc Devars i stawia rzecz tak: Wszelkie rozchody 

miejskie, czy to na utrzymanie szkół, czy też szpitali, 
i policji, sądownictwa, na urządzenie kanalizacji i wo­

dociągów miasta Warszawy, lub na inne jakiekol­
wiek wydatki rok rocznie budżetem objęte, mają 
pierwszeństwo przed spłatą należności bulwarowej.

Gdyby więc w ciągu 10 lat, przypuśćmy, fundusze 
miejskie nie pozwoliły na jakiekolwiek spłaty, nale- 
leżność roczna Devarsovi zapisuje się na jego ko­
rzyść.

Skoro jednak stan finansowy miasta z biegiem lat 
okaże nadwyżkę dochodów nad rozchodami, wtedy 
rozpocznie się spłata długu; wysokość jednak spłaty 
zależy wyłącznie od zarządu miasta i może wynosić 
‘/4, l/3 lub */2 tej nadwyżki, jaką budżet roczny wy- 
każe.

Są to warunki bardzo dogodne, nie krępują albo­
wiem zarządu miejskiego, który zacznie dłużnika 
swojego spłacać wtedy, gdy będzie ku temu zupełnie 
usposobiony i przygotowany.

Dodać tu winniśmy jedno zastrzeżenie Devarsa:
Wobec zaufania do. rozwoju naszego miasta i do 

jego siły podatkowej, ułożył on warunki swoje tak, 
jak to powyżej określiliśmy; zastrzega się jednak, że 
gdyby miasto jakiekolwiek wielkie roboty budowla­
ne rozpocząć miało, natenczas dług bulwarowy mu- 
siałby poprzednio być uregulowany.

Wymaganie takie jest zupełnie racjonalne i praw­
dopodobnie nie będzie stanowiło poważnej przeszko­
dy dla zarządu miejskiego, który o ile wiemy, pra­
gnie szczerze, ażeby tę opuszczoną i w ohydnym sta­
nie przedstawiającą się dzielnicę zamienić w nową i 
wykwintną część miasta.

W dalszym ciągu zajmie nas kwestja: na czem 
francuzi zasadzają swoje obliczenia zysku przy bu­
dowie bulwarów? K. 17.
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Wieczory teatralne,

•“f i- i ” . kur^.Dt twarza szereg pociesznych epizouow nauij czin en; Utotą i 
piątek. „Paryżanka” i w końcu zapalają na moście ognie sztuczne, które ' obraca.

KURJER WARSZAWSKI. ~ Dnia 3 marca tS». r.

zasypują arenę tysiącami iskier, gasnących w wo­
dzie. ‘

Wynaalazek „cyrku pod wodą” ma niewątpliwą 
przyszłość przed sobą i będzie udoskonalał się sto­
pniowo.

Wówczas znikną i te szwy grube, częstokroć naz­
byt widoczne, które psują dzisiejsze złudzenie; po1 
chowają się gdzieś sznury, na których spoczywą me­
chanizm; drewniane, prozaiczne rezerwoary zamienią 
się bez trudu w fantastyczne kamieniołomy lub gaje; 
puszczanie gęsi i kaczek na wodę będzie pdbywaio 
się w sposób mniej pierwotny, a przygotowania czy­
nione będą nie cordm joopwlo, lecz po za kotarami, o 
wijajacenn dyskretnie arenę, jak to widywaliśmy 
w cyrku Cinisellicb.

Są to drobne usterki, które wyrówna i poprawi 
czas; po za tern pozostaje rzecz zajmująca swą orygi­
nalnością.

Należałoby przestrzegać, aby w przejściach nie 
stała publiczność; przeszkadza to widzom siedzącym 
w krzesłach i nie jest z natury rzeczy bezpiecznem.

= Kradzieże.
Ze sklepu Polly Szafranu przy ul. Wileńskiej pod nr. 5-ym 

na Pradze skradziono towarów kolonjalnych na sumę 160 rs.— 
Mieszkańcowi Pułtuska Antoniemu Wojciechowskidmu skra­
dziono konia wartości 120 rs. — Z otwartego mieszkania Ale­
ksandra Zielińskiego na Nowej Pradze pod at. 144-ytu skra­
dziono garderobę wartości 110 rs.

= Bez właściciela.
W biurze wydziału 4-go w ratuszu znajdują się następujące 

przedmioty, odebrane od osób podejrzanych, lub znalezione na 
ulicy: bielizna, 60 kuponów od listów zastawnych na sumę 256 
rs., zegarek złoty » 78,431, oraz naczynia szklane i fajansowe.

Przedmioty powyższe można odebrać, za udowodnieniem, 
w godzinach biurowych.

— Zamach samobójczy.
W dniu wczorajszym do przeręblu znajdującego się na gli­

niankach za rogatkami wolskiemi, wskoczył jakiś niemłody 
człowiek.

Tonącego, pomimo, iż stawiał zacięty opór, wydobyli: Feliks 
Jankowski i Michał Sterdyń.

Nieznajomy z trudnością został do zmysłów przyprowadzony.
Okazało się, iż jest to Grzegorz Wanieki, stattec liczący 74 

lata wieku.
Wanieki, b. oficjalista rolny, cierpi oddawna old^d i mieszki 

u córki we wsi Ochota.

I „Paryżanka’’.

O niewielu autorach tyle pisano i mówiono w Pa" 
ryżu, jak o Beeque’u— od lat piętnastu stałe zalicza" 
nym do „młodych”. -

Kiedyż nareszcie " na „pełnoletniego autora” pa­
sowanym zostanie? Rzecz dziwna! Autor zpwsze— 
młody, a zaś utwory jego—tak. starzejące sit i szybko 
To los!

Jak wygląda, jaki „stan służby” autora, „Par?* 
żanki”? A oto. Tęgi, pełny, włosy szczotką stojąee 
nad wysokiem czołem, oko żywe i sprytne, i ista sar­
kastyczne pod -.kcznpłym, siwiejącym wase on, wy­
gląd sceptycznego bon vivant — w każdyi n razie 
postać wcale niebanalna. Mieszka w starej kamie­
nicy przy ulicy cie 1‘ University a włóczącego» się po 

1 ulicach wiecznie z cygarem w ustach, mru czaeego 
coś sobie pod nosem spotkać go można często Świat 
salonowy bardziej go zna, niż knajpa bulw ’arowa. 
Cięty jego dowcip i brutalne, szorskie zach owanie 
się—słyną.

Debiutem jego było libretto do jakiejś op< try czv 
operetki. Kapitalną jego dotychczas sztukę „ Kruki” 
(les Corbeaux) odrzucano kolejno wszędzie. Nare­
szcie wystawiono ją we wrześniu 1882 rokn, t i śmia­
łość jej i ryzykowne, delikatnie wyrażając s. ie, sy­
tuacje wiele swojego czasu wywołały hałasu. Odtąd 
inaczej Becque’a nie nazywają, jak I’osevr, czy. li tym, 
który na wiele się odważa. W zeszłym roku podał 
się na kandydata do Akademji francuzkiej po : śmier­
ci i na zastępstwo nieśmiertelnego Emila Au giera. 
Wielu utrzymywało, że i tern nie sprzeniewierz, ył się 
zwykłej sobie odwadze.

j Pięć lat temu teatr paryzki Renaissance wys tawił 
ł komedję Beeque’a „Paryżanka”. Znany krytyk 

Sarcey był tego wieczora oczywiście w dobrym t hu­
morze—podobała mu się sztuka i pochwalił ja w tea­
tralnym swym feljetonie. Aliści po czterech lat s ch, 
zeszłej jesieni, ta sama „Paryżanka” poszła na 
scenę Comedie-lranęaise. Pisano o niej w dzieiuni­
kach rozmaicie, nawet tak sprzecznie, jak w saiViej 

arszawie nieczęsto się zdarza.
Oto próbki: <

G<(-5Za'.- „Publiczność przyjęła nader gorąw to wznowilp- 
me jednego z najlepszych współczesnych utworów sceni­
cznych.”

Petit Journal: „Paryżankę’ p. Becque’a przyjęto z grzeczno­
ścią ironiczną bardzo znaczącą. Prawdziwą publiczność nif- 
zna teoryj .narzucanych, a idzie za własnem. zdaniem i npodo- 
baniem."

Gatllois: „Zupełno rozczarowanie. „Paryżanka’ wątki sWa 
istotą nic jest wstanie zapełnić trzech aktów, w których

„Występek panny Józi”; sobota: „Paryżanka" i „Na 
wakacjach”; niedziela: „Klub kawalerów”.

Teatr Mały:
Dzisiaj: „Handel na żony”, „Przewodnik dla zako­

chanych” i „Figle Chochlika”; jutro: „Zemsta nieto­
perza”; wtorek: „Państwo Moulinard” (pierwszy 
raz) i „W cztery oczy” (wznowienie); środa: „Dzwo­
ny Kornewilskie; czwartek: „Państwo Moulinard” 
i „Figle Chochlika”; piątek: „Zemsta nietoperza”; 
sobota: „Państwo Moulinard„ i „W cztery oczy”; 
niedziela: „Państwo Moulinard” i „Nad Wisłą”.

* Modrzejewska gra dziś w Łodzi „Adryannę”.
* Zamówione w biurze dyrekcji teatrów bilety 

na przedstawienia z udziałem Modrzejewskiej, wy­
dawane będą dzisiaj w kasie przy wejściu do ogrodu 
Saskiego od godziny 1 O-ej do 2-ej po południu.

Sprzedaż biletów niezamówionycn dzisiaj dokony­
wać się będzie.

= Wychodżctwo.
Z ostatniego numeru Przeglądu katolickiego czer­

piemy dane, rzucające światło na ruch emigracyjny.
Z djecczji płockiej wyjechało za morze ogółem 

osób 4231, a największej ilości dostarczył powiat , 
mławski (1720), dalej przasnyski (468), ciechanow-) 
ski (424), płocki (385j, lipnowski (371), sierpecki 
(356), rypiński (264), najmniej zaś płoński, z które- 

i go jedynie 64 osób szukało polepszenia doli w Bra- 
zylji.

Mniejszą ilość emigrantów dały powiaty gub. łom­
żyńskiej, wchodzące w skład djecezji.

1 tak: pow. makowski dal 78, ostrołęcki 63, ostrow- i 
ski 22, a pułtuski najmniej z całej djecezji, gdyż za­
ledwie szesnastu.

Do tej statystyki djecezjalnej i to dodać można, 1 
że gdy wśród emigrantów naliczono 383 kawalerów, ! 
jedynie 28 panien zdecydowało się na emigracyjne 
awanturnictwo.

=: Pałac lodowy.
Pałac lodowy w cyrku doliny Szwajcarskiej staje 

się codzień przezroczystszy.
Rozebrany na części spocznie jutro w lodowni, aby 

stopnieć latem w... lodach i mazagranach
« Na Wiśle.
Zarówno w górze Wisły, jak i pod Warszawą, mi­

mo dżdżystego powietrza poziom wody nieznacznie 
się podwyższa.

Powłoka lodowa staje się coraz cieńszą
Przejazd przez Wisłę od wczoraj wstrzymany 
ca Jubileusz lokatora.
W d. 15-m b. m. upływa lat 54 zamieszkania 

w jednym i tym samym lokalu przez znanego wielu 
I osobom p. Augusta Miaskowskiego, emeryta, 
i Zajmuje on skromną swą siedzibę w rynku Stare- ; 

go-Miasta, w domu niegdy książąt Mazowieckich, 
a dziś będącego własnością obywatela, p. Kurczyń- i 
ski ego.

Pan M., 80-Iętni starzec, trzyma się zdrowo i przy- | 
tonniie, przytem jest czynnym zawsze i dobroczyn- j 
nym—od czasu bowiem do czasu, jako amator-intro- 
ligator (lubo jednej pozbawiony jest ręki), wyroby 
swoje ofiarowywa do spieniężenia na ubogich.

Oby dożył godów brylantowych.
Cyrk pod wodą.

Wczoraj nareszcie po długich przygotowaniach i 
zapowiedziach ujrzeliśmy—wodę w cyrku.

| Wynalazek braci Mansell jest istotnie imponujący; 
wzbogaca on zapas efektów cyrkowych na długie la- > 

j ta efektem szlachetniejszym od innych, bo wiażacym 
się z poezją.

Prawda, że jak to musiało być w cyrku, ta poezja 
| luzuje się co chwila z arlekinadą, ale od czasu do 

czasu przemawia do widza przecież porywająco śli- l 
czną panoramą wodną, oblewaną barwnemi smugami 
mieniących się misternie świateł.

i Techniczna strona przedstawia się tak:
Arena cyrkowa zamienia się w wielki basen o pod- 

: wyższonych ścianach; do tegu basenu prowadzą 
; z dwóch stron rezerwoary, z których na dane hasło 

z szumem wybuchną dwa potężne pieniące się wodo- j 
spady, a na nich muskają się strugi światła eiektry- ; 
eznego i ogni bengalskich, tworząc uroczą fantasma- : 
gorję kolorów. _ .

W-'minutę niespełna cały potężny basen stor pod 
wodą, na którą wpływają łodzie, wiozące orszak we- I 
selny.

Po nad jeziorem rzucony pomost, na którym odby­
wają się tańce i odgrywa komiczna pantomina.

Najciekawszym epizodem tejże jest popis pięknych 
pływaczek. . .

Sa to wirtuozki w swoim rodzaju; podziwiać po­
trzeba wytrwałość i sztukę tych pięknych „miss”, 
które przyjechały cyrkomanoin zawracać głowy 
swojemi kształtami aż z Londynu.

Potem znów’ bierze górę .arlekinada, wszystko 
z mostu skacze do wody, ratowanie się tonących wy-

*=> Z Petersburga piszą do Gazety loeowaA, że na 
’łstatniem posiedzeniu rady banku wołgo-kamskiego 
łapadła uchwała, aby w Warszawie nie zakładać 

tegoż banku. Natomiast zdania co do ewentual- 
ne.go otwarcia fi^ji w Łodzi były podzielone; odpo­
wiedni wniosek zarządu odrzucono większością 
dwóch głosów.

, Oddział warszawski banku azowsko-dońsko- 
handlowego w Taganrogu, którego dyrektorem za­
mianowany został p. Seeman, poprzednio dyrektor 
Reńskiej filji ryskiego banku handlowego, rozpo- 
°Zhie swoją działalność w d. 1-ym maja r. b. Jedno­
cześnie funkcjonować zacznie w Łodzi komisjoner 
tego banku, którym ma być podobno p. M ilczyński.

, == Według informacyj Gazety losować, kwestja 
budowy kolei z Kalisza ‘ do Łodzi obecnie energicz- 
b.iej poruszoną została dzięki inicjatywie p. guberna- 
*ćra kaliskiego. Dwóch obywateli miejscowych, po 
etrzymaniu zapewnienia, że ze strony władzy nie za­
chodzi żadna przeszkoda co do projektu, wszelako 
®ez gwarancji rządowej, udało się zagranicę, celem 
Wyszukania kapitalistów, którzy dostarczyliby hindu- 
Si,-ów na budowę.

Z Petersburga donoszą, że profesor Wł. Spaso- 
(Mcz na skutek zaproszenia kilku obywateli z guber- 
fij> zachodnich uciął się do Kijowa, celem przyjęcia 
Udziału w obradach nad proponowanem 1 owarzy- 
stwern kredytówem ziemskiem, opartem na tych sa­
mych zasadach, na jakich funkcjonuje nasze Iowa- 
izystwo.

= Zarząd kasy pożyczkowej przemysłowców 
Warszawskich rozsyła okólnik, w którym, powołując 
się na program działalności kasy uprasza przemy­
słowców, będących w stosunkach z nią lub zamie­
rzających zawiązać je, żeby udawali się za wsie po 
objaśnienia wprost do kasy. Nadto okólnik ten ma 
Oa celu wyprowadzenie z błędu mniej zamożnych, 
jakoby kasa pożyczkowa, pierwiastkowa dla mniej­
szego przemysłu do życia powołana, wzrósłszy w ka­
pitały, niechętnie dziś wchodziła z nimi w stosunki, 
oraz o powiadomienie zamożniejszych, że i większym 
zapotrzebowaniom jest w stanie zadość uczynić.

sc Władze miejscowe zajęte są obecnie obmyśle­
niem środków skoncentrowania targu tandeciarskie- 
go w jednem miejscu i w najodpowiedniejszej dziel­
nicy miasta. Główny targ tego rodzaju odbywa się 
u nas na ulicy Wałowej, która tym sposobem zosta- 
je całkiem zatamowana dla przejazdu; nadto na 
mniejszą 'skalę prowadzi się handel tandetą na Se­
werynowie i w innych miejscach. Skutkiem takie­
go rozproszenia tego rodzaju handlu, kontrola poli­
cyjna i sanitarna nie może być rozciągnięta nad nim 
w tej mierze, jakby należało. Otóż te względy skło- 
uiły zarząd miejski do p zedsięwzięcia reformy. 
Projektuje się handel and .ciarski z całego miasta 
przenieść na plac Broni, i.a którym, w rogu, pomię­
dzy ulicą Pokorną i Stawki ma być urządzone odpo­
wiednie targowisko.

= Zapowiedziane na wczoraj posiedzenie sekcji 
chemicznej w Tow. przemysłu, z powodu chwilowej 
nieobecności w Warszawie przewodniczącego, p. Wł. 
Lepperta, nie przyszło do skutku.

= Naczelnik wydziału mechanicznego kolei wie­
deńskiej, p. Pius Altdorfer wyjechał na czas dłuższy 
do Petersburga w sprawie budowy nowego pociągu. 
Naczelnik wydziału handlowego tejże kolei p. Lu 
dwik Groer powrócił do Warszawy.

== Kurator okręgu naukowego radzea tajny Apu- 
chtin wyjechał wczoraj do Petersburga. Inspektor 
kolei w Królestwie Polskiem radzea stanu Łaskin 
wyjechał do Petersburga.

^= 2 teatru, i muzyki.
Repertuar teatrów na tydzień bieżący przedsta- 

dr?ejSkiejHaAbó’a?Un;: ”Mł*bet” ^°" 

nie pierwsze): wftk Tu 7’r I'8-'.’ l>1;zedsta'Jir 
dinieo-o> środa- n^.^^efistofeles” (występ p. Bal- dimeeo), Siuda pahla’i (wvstep Modrzejewskiej. 
Abonament nr. 2-g .przedstawienie pierwsze); czwai- 
tek. „Lukiecja oigja ; piątek.- Hamlet” (występ 
Modrzejewskiej. Abonament nr. Hl-ci, przedstawie­
nie pierwszej sobota: „Metistofele8» (występ p. Bal- 
diniego); niedziela o goozmie i-ej z Liudnia przed- 
tawieme na rzecz dzieci p0 pJ - Now£kow. 
skiej: „Marja Stuart (występ Modrzejewskiej; abo­
nament zawieszony), wieczorem: „Brahma” i Tańce 
perskie”.

Teatr Rozmaitości:
Dzisiaj „Paryżanka” i „Na wakacjach": jutro: 

„Fru-I ru ; wtorek: „Paryżanka i „Na wakacjach", 
środa: „Model na bohaterkę i „Qj młody, młody”; Ł ; “
czwartek: „Okno na pierwszem piętrze”, „Konkurent twarza szereg pociesznych epizodów nadty^nj en. 
i mąż” i „Teatr amatorski”; piątek: x



Figaro: „Nie znaleziono jeszcze sposobu na stworzeń je 
iziełi scenicznego bez wszelkiej akcji, a w sztuce p. Becque'a 
nie dzieje się nic takiego, coby na publiczność wrażenie jakie- 
bądź uczynić mogło.”

Parti National: „Utwór to naczelne zajmujący miejsce w o- 
piąji znawców. Nic nie stracił po latach czterech ze swej siły, 
swej gorzkiej ironji i swej doniosłości.”

Kto nie wierzy, jeśli łaska, niech porówna listopa­
dowe numera przytoczonych dzienników.

A między krytykami „Paryżanki'’ w Comedie- 
Franęaise znajdował się też i wspomniany wyżej 
Sarcey. Tym razem atoli — niepodobała mu się 
sztuka i w teatralnym feljetonie swoim kilka nie­
przyjemnych rzeczy powiedział o „Paryżance”, wyra­
żając się między innemi, dosłownie, c’est une pitce 
surfaite.

P. Becque rozgniewał się całkiem na serjo i pozwał 
Sarcey’a do sądu. Nie przypominam sobie dokła­
dnie, azali już rozstrzygniętą została sprawa między 
krytykiem a krytykowanym, wiem tylko, że Becque 
dowodził, jako Sercey zabijając, mu sztukę, na stratę 
materjalną go naraził i, że po ulicach Paryża śpiewa­
no okolicznościową o tern ciekawem zajściu piosenkę 
wesołą, zaczynającą się od słów:

Voyez I'exemple de Francisque
(Celui qu’OH appele Sarcey)...

• kończącą się zwrotką:
Pour ce crime (Morf 
Le mattre rtneri 
Va recewir du bon. papier timMf

Przekonać się metodą poglądową, kto ma rację: 
^arcey, przeciwnik „Paryżanki” czyli też Becque jej 
zwolennik?—przyszło na myśl pierwszemu u nas, au­
torowi bardzo wdzięcznych i z talentem pisanych 
nowel, p. J. A. Sękowi. (Ponieważ szanuję pseudony- 
my, przeto nie wymieniam nazwiska p. A. Mieszkow- 
skiego).

Przetłumaczył „Paryżankę”, doniesiono o tem 
w Kurjerach, napisał list do dyrekcji. Wyjechał na 
wieś. Dzień za dniem, tydzień za tygodniem u- 
pływał...

Tymczasem, tu, w murach naszego miasta, w budua- 
rowem zaciszu, dojrzewał—inny przekład „Pary­
żanki”. Zaprawdę, ktoby niechciał teatrowi nasze­
mu zrobić miłej niespodzianki! Przekład dojrzał. 
Kłopot, ambaras,... co tu począć z przekładem pana 
Sęka? Dokąd wyjechał?... niewiadomo. Gdzie prze­
bywa?... niewiadomo. Ktoś wyrwał się: Pojechał 
w okolice Pułtuska!...

I oto pięknego poranku, gdy pan Sęk ranną kawę 
z zawiesistą śmietanką i wiejskiemi na najśwież- 
szem miiśle sucharkami spożywa, zjawia się przed nim 
kto?—wójt gminy Kozłowo we własnej osobie.

— Dla wielmożnego pana—powiada—z tyjatru, 
z Warsiawy, przyszło tu rozporządzenie.

— Stiucham, panie wójcie, — powiada p. Sęk— 
o ęo chodzi?

— Przykazujom, coby pan dla tyjatru nie pisał, 
bo już napisano... i tyle.

Od ulowa do słowa wyjaśniła się sprawa. Zako- 
munik owano wójtowi gminy, w obrębie której tłu­
macz ,(lParyżanki” przebywał, aby tenże wójt zako- 
munikłował panu Sękowi, że już teatrowi inny prze­
kład . | Paryżanki” zakomunikowano i że w kwestji 
„Paryżanki” pan Sęk z teatrem więcęj komuniko­
wać s ję nie potrzebuje.

Tal pui to sposobem wójt gminy Kozłowo zabronił 
p. J. A.. Sękowi oblekać „Paryżankę” w polska szatę 
i oto dlaczego na afiszu figurują raz jeszcze dobrze 
znam j: H. S. pierwsze litery imienia i nazwiska nie- 
znaw ego nam bliżej tłumacza. Wiele okoliczności 
pozw alą nam przypuszczać, że to pierwsze litery de­
wizy : Hanny Soit Qui Mai Y Pense....

„I paryżanka” ma trzy akty i trzy osoby działające 
(wła iściwie: nie działające wcale): Pan Adolf Du Me- 
snil, , pani Klotyldą Adojfowa Du Mesnil i pan La­
tent . Jak przystało na par sany sztukę francuzką: 
mąż j żona i—on.

A (kt pierwszy. Scena pierwsza: żona i om; scena 
dru ga: żona, on i mąż; scena trzecia: on i żona.

. £kt drugi. Ta sama mniej więcej kombinacja. 
W; fstępąje tylko na jaw cala różnica między „Pary­
ża pką , a kilka tuzinami innych, sztuk z nowocze- 

ego repertuaru francuskiego: Żona zamiast śpie- 
Ac „Ach, ach, jedż do Krety, jedż do Krety!”—• 

10 iW*' ^’.ewa to swemu—kochankowi.
d n trzec’- Ponieważ p. Lafont istotnie... pojechał 
,, t. ™ a a be3i ^oc^ianaa szauujaca się sztuka za 
“ ^KiSvępdSbnT w^80^° Vsim JsmiVpoSa

“kW:
z’tekstu sztuki notuję parę zwrotów
Klotyldą (do Lafonfa). Gdy kobieta zdrad™ 

■szczyznę, pozostąjo mu tylko, jeśli honorowymi 
1 Aizlowiokiem; optiśwć ją lub..< milaiuć 81

rrr. rr.
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NOTATNIK TERMING W V.

— D 9-go marca, o godzinie 7 ’/, wieczorem, w gmachu Mu­
zeum przemysłu i rolnictwa, odbędzie się posiedzenie członków 
sekcji trzecią) przemysłu rolnego Towarzystwa przemysłu 
i handlu. ______

KUR JER WARSZAWSKI. — Dna 8 marcą ict) r.

Omal, że nie prawdziwe ogłoszenie:
SKŁAD DRAMATYCZNY 

trayedjop isarza
Bonifacego Szekspirskiego 

poleca
Wyprzedaż tematów kradzionych.
CENY UMIA RKO W A NE!

Panom początkującym ustępuje się znaczny rabat!
w

Słuszna przyczyna.
— O panno Eulaljo! Gdybym był młodszy o lat dq’> 

dzieścia, prosiłbym o jej serce i rękę...
— O, byłabym pana nie przyjęła.
— Jakto, nawet wtedy... gdym był o lat dwadzieścia 

młodszy?
— Z pewnością nieł
— Dlaczego?

Dlaczego? Bo liczyłam sobie wtedy nie więcej nad 
trzy miesiące życia...

Słuchajcie! Wielką wieku siłą
Jest pieniądz bezwątpienia.

On rządzi pono światem całym,
On bieg historji zmienia.

Lecz pamiętajcie zawsze, proszę,
. O prawie niezachwiane™:
Że pieniądz dobrym bywa sługą,

Ale najgorszym panem...

Trzcińskiego wniosek uzupełnienia ich przez doda­
nie paragrafu, obowiązującego na poprzedniem ogól* 
nem zebraniu, ażeby nie było wolno zabierać w je­
dnej i tej samej kwestji głosu więcej, niż 3 razy,

Wniosek ten napotyka na opozycję w osobie p- 
Rupniewśkiego; który twierdzi, iz paragraf ten przy­
pisać należało zwyczajowi nie obowiązującemu na 
dalszą metę. Po objaśnieniach p. M. Borkowskiego 
wniosek przy głosowaniu upada.

Z kolei przystąpiono do czwartego i piątego pun-> 
ktu porządku dziennego, które nic wywołały dy­
skusji.

Z powodu bqrdzo spóźnionej pory dalsze zdanięi 
sprawy z toku obrad odkładamy do następnego nu­
meru. w. U

Zanim przystąpimy dp zdania sprawy z ogólnego 
rocznego zebrania członków warszawskiego Towa­
rzystwa wioślarskiego, które się wczoraj odbyło, mu- | 
simy zaznaczyć dwie rzeczy niezwykłe, a mianowi­
cie: że w lokalu klubu, który, co do liczby członków j 
zajmuje drugie miejsce w naszym grodzie, niema 
tak koniecznego udogodnienia, jak telefon — dlacze­
go? — oraz, że zawsze spóźniający się wioślarze, 
tym razem byli niezwykle punktualni, gdyż o godzi- i 
nie 10| zebrało się przeszło 300 członków. |

Skutkiem tego można było przystąpić do rozpo- ! 
częcia obrad, co też p. prezes Towarzystwa Józef lir. ] 
Krasiński uczynił, zagajając zebranie krótką przemo­
wą, usprawiedliwiającą komitet z późnego terminu 
ogólnego zebrania.

Następnie p. prezes zaproponował zebranym po­
wierzenie steru obrad p. mecenasowi Józefowi Koke- 
lemu, co zostało przyjęte przez aklamacje.

P. mecenas Kokeli zaprasza na sekretarza posie­
dzeniu p. T. Błeszyńskiego i proponuje zatwierdze­
nie następującego porządku dziennego: 1) zagajenia 
posiedzenia; 2) wybór przewodniczącego zebraniu, 
sekretarza i asesorów; 3) zatwierdzenie porządku 
dziennego; 4) odczytanie i zatwierdzenie protokulów 
dwóch ostatnich ogólnych zebrań; 5) sprawozdanie 
komitetu z powierzonego mu zarządu i. działalności 
Towarzystwa; 6) sprawozdanie komisji rewizyjnej; 
7) zatwierdzenie budżetu i wniosek komitetu w przed­
miocie kupna łodzi; 8) wniosek członków o powięk­
szenie składu sądu honorowego z 3-ch na 5-u sę­
dziów; 9) wybory do władz Towarzystwa i 10) dal­
sze wnioski komitetu i członków i przepisów porząd­
kowych, oraz powołtye na asesorów pp.: Aleksandra 
Pajewskiego, Jana Offmańskjego, Switkowskiego, 
K. Popczyńskiego, H.Samborskiego, J. Kuśmierskie- 
go, J. Bartnickiego, K. Weltzwebla, Ig. Grabowskie­
go, J. Hermana, K. Peela, Ed. Nicza, F. Suchorzew- 
skiego, W. Kozłowskiego, J. Bujnickiego, J. Kowal­
skiego, Er. Lisznera, H. Chęcińskiego, J. Drozdow­
skiego, G. Brokowskiego, E. Trzaskę, Z. Zyssa, K. 
Małeckiego, L. Wauińskicgo, C. Kopińskiego.

Pwepiijr pooaątkowe wywołają ta etany d*r» T. 

W innej scenie Klotyldą oddaje kandydaturę 
swego męża pod postacią pięknej pani Simpson.

Du Mesnil. Dobrze, ńapisz do niej. Gdy pani 
Simpson dopnie tego, czego nie dopiął członek In­
stytutu, osobiście ucieszy mię to wielce, ale boleć 
będę... nad Francją.

Co było w Paryżu to było... U nas wczoraj w Roz- 
maitościąch na „Paryżance”—śmiano się, ale nie tym 
głośnym, szerokim śmiechem, co ogarnia całą salę, 
lecz owym uśmiechem pierwszych rzędów krzeseł i 
pierwszego piętra lóż, ćo znamionuje, że na subtel­
nościach djalogu—poznano się.

Hej, patrzcie: toć to wszystko takie tragiczne dla 
osób w grze będących a dla nas, dla widzów, takie 
śmieszne!

Dekoracje jedne i te same w trzech aktach. Zwy­
kły salon średnio zamożnego domu, z kilkunastu 
mało wyszukanemi „bimblotami” na etażerce u ścia­
ny. Takto już jest: ani „Paryżanin” ani „Paryżan­
ka” obejść się bez jednych i tych samych „bimbelo- 
tów” nie mogą.

P. Ludową, prześlicznie wyglądającą, witają okla­
ski. Przewybornie usposobiona' artystka daje nam 
do oglądania trzy toalety bardzo gustowne, bardzo 
„modne”, bardzo jej do twarzy. Zwłaszcza wpada 
w oko suknia a ramages aktu trzeciego.

Zanotujmy również pęk świeżego bzu, którym 
w akcie trzecim p. Ludowa bawi się, wachluje, z rąk 
upuszcza, do rąk bierze. Bagatela, bez... w marcu! Ha, 
jeśli gra artystki tak istotnie paryzka, to i nie dziw, 
że paryzkie kwiaty w ręku jej zakwitają.

Powszechny, długi oklask bierze gra p. Ludowej, 
która po każdem zapadnięciu kurtyny kilkakrotnie 
zmuszoną jest ukazywać się na scenie.

Pp. Rapacki i Wolski dzielą wczorajszy jej trjumf.
Więc jakże przyjęto wczoraj „Paryżankę”?
Powiem krótko: gdyby tak graną była w Paryżu, 

z pewnością utrzymałaby się tam na jakiejbądż sce­
nie.

Wczorajsze widowisko zamknęła fraszka K. Gliń­
skiego, p. t. „Na wakacjach”.

Rzecz dzieje się—jakchciał autor-—gdzieś tu w po­
bliżu, w lesie,

Patrzcie, a my sądziliśmy, że rzecz... wcale dziać- 
by się nie powiną, ani w lesie, ani za lasem, a zwła­
szcza—w teatrze. J,

X Ucieczka więźnia. Donoszą nad z Bydgoszczy, ii I 
w nocy z 5 na 6-ty b. m. z więzienia miej..; owego jeden 
z więźniów usiłował zbiedz. Żołnierz stojący na straży 
zamiar ten spostrzegł, a gdy po trzykrotnem wezwaniu 
uciekającego, aby sią zatrzymał, tenże rozkazu nie speł­
nił, dał do niego ognia raniąc go niebezpiecznie w piersi. 
Zbiegiem był Józef Woźniak, robotnik, którego w tych 
dniach miano za rabunek publiczny przeprowadzić z wię­
zienia tymczasowego na lat osiem do domu karnegó. 
Wkrótce po otrzymaniu rany Woźniak zmarł.

X Wojna w czasie pokoju. Nad Renem, pod Dussel­
dorfem, dwie armje walczą ze sobą zawzięcie. Placem 
boju jest aleja lipowa na Eiskellerbergu, celem wojny li­
czne na lipach gniazda, a stronami: z jednej armja szpa­
ków, z drugiej armja wróbli. Zeszłego lata na rozłoży­
stych lipach osiedliła się liczna kolonja szpaków, gdy 
wszakże jesienią opuściła gniazda, korzystając ze sposo­
bności, zajęły je wróble, które obecnie ani krokiem zbli­
żyć się byłym posiadaczom gniazd nie dozwaląją. Od 
ośmiu dni trwa walka zawzięta. Zaledwie się w której 
z dziupli ukaże wróbel, wnet napada go szpak, a podczą® 
gdy wodzą się za bary dwaj zapaśnicy, inne szpaki zaj­
mują gniazdo i na odwrót. Tyra sposobem gniazda ra,J 
wraz zmieniają właścicieli, a boje trwają dalej.

X Ciekawy pojedynek. W dniu dzisiejszym odbyć sią 
ma w Paryżu pojedynek w wysokim stopniu zaciekawiają­
cy opinję publiczną, chodzi tu bowiem o walkę pomiędzy 
dwoma głośnymi fechtmistrzami stolicy francuzkiej, pp- 
Vigeant i Merignac. Wypadek to, który się nad Sekw*" Iw 
ną dawno już nie powtórzył, od czasu bowiem monarchii 
lipcowej. Walczyli wtedy ze sobą Bertrand i Loppis SćB. 
a później Pons i włoch San Malato, wszyscy fechtmistrze. 
Przyczyną pojedynku powyżej zapowiedzianego, było żą­
danie Mesignera, aby przy publicznym popisie, jaki się 
odbyć miał w dniu 7-ym h. m. pomiędzy nim a Prćro- 
stem, usunąć z grona rzeczoznawców Vigeant’a, jak0 
stronnego. Merignan dowodzi mianowicie, że w czasie 
popisu jego z San Malato, utrzymywał Vigeant, jakoby 
pierwszy trzy pchnięcia dostał a do jednego się tylko 
przyznawał. Do ostatniej chwili świadkowie stron do 
z^ody nie zdołali doprowadzić.

+ W poniedziałek, to jest dnia 9-go marca, o godzinie 1O-®, 
zraua, w kościele św. Aleksandra, odbędzie się nabożeństw 
żałobne za spokój duszy

ś. p. Mieczysława Bentkowskiego, 
aa które pozoitala żona zaprasza. —



XURJER WARSZAWSKI.—Dnia 8 marca I8M r.

I
i Za duszę ś. p.

Franciszki i Miń Snchodolskicb 
Markowskiej.

odprawione zostanie w poniedziałek, to jest dnia 9-go b. m., 
jako w rocznicę imienin, w kościele św. Antoniego (po- 
reforfflackim) przy ulicy Senatorskiej, o godzinie 10-ej 
i pół zrana, nabożeństwo żałobne, na które zaprasza się 
krewnych, przyjaciół i znajomych. —951—

t Dnia 9-gO b. m., to jest w poniedziałek, jako w trzecią 
rocznicę śmierci

1 p. kardynała Włodzimierza Czackiego,
odprawioną zostanie za dnszę jego żałobna wotywa, o godzinie

, U»-ej i pół zrana w kościele św. Krzyża. —856—
+ W dniu 9-ym marca, t. j. w poniedziałek, za spokój duszy

ś. p. Franciszki WARD,
Jako w dniu imienin, odbędzie się msza święta w kościele św. 
Antoniego (po-reformackim) przy ulicy Senatorskiej, o godzinie 
“•ej zrana. —928—

t W dniu 20-ym b. m., o godzinie 9-ej zrana, w kościele 
Piotra i Pawia na Koszykach, za duszę

ś. p. Józefy z Zarembowiczów 
Ifl Mo Rncifiskiej, 2-[0 Różafiskiej, 

odprawionem zostanie habóżeństwo żałobne, na które pozo- 
6tała córka wraz z zięciem zaprasza krewnych i przyjaciół 
“‘eboszczki. —315—
. + Szan. duchowieństwu, a także wszystkim krewnym i zna­
jomym, którzy nieodmówili ostatniej usługi ś. p. ojcu naszemu 

Janowi Biedrzyckiemu,
Odprowadzając go na miejsce wiecznego spoczynku, składam 
serdaczno „Bóg zapłać’.
"955~ Syn Józef Biedrzycki.

+ Przyjaciołom, kolegom, współpracownikom i życzliwym 

s. p. Józefa Sobierańskiego, 
odda7 cześcr Damie^.ąC.ZW!?ki na wiec?Dy spoczynek, raczyli 
czność. ** ,c zmarłego, wyraża najszczerszą wdzię-

 x rodziną,

agent drogi żelaznej moskieWsko-brżeskiej, 
jątrzony św. sakramentami, po długich i ciężkich cierpieniach, 
zasnął w Bogu dnia 6-go marca 1891 r., przeżywszy lat 47. 
pogrążeni w głębokim smutku: matka, bracia i rodzina zapra­
wą kręwnyclr, przyjaciół, kolegów i znajomych ną żałobne 
®abożeustwd do kościoła św. Krzyża w dniu 9-ym marca, t.j. 
* poniedziałek, o godzinie 11-ej przed, poi., a następnie na 
wyprowadzenie z,włok tegoż dnia i z ęńgot kościoła, o godzi- 
me 4-ej po południu, na cmentarz powązkowski. 
^Osobn^a]jroszeni^^Qzsyd^e^u^ędą^^^^^^^^^9^^

Ś.

WILHELM ORSETTI,
WŁAŚCICIEL DÓBR OPORÓW,

Przeżywszy lat 64, opatrźórty Sw. sakramenta­
mi, zakończył życie dnia 23-go lutego 1891 r, 

w Montreux.
Strapiona żona, synowie, córki, zięciowie i wnu­
ki zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych 
na żałobne nabożeństwo i pogrzeb w Oparowie 
w dniu 9 marca, o godzinie ll-ej * PO* przed 
Poł., odbyć feie mające. 3—947

, + W poniedziałek, dnia 9-go marca r. b. nastąpi przenie­
sienie zwłok

ś. p. Florentyny z Rudowskich 
JAROŚZEWSKIEJ,

z katakumb powązkowskich do Szreńska, a we wtorek 
dnia 10 go marca, po odprawionem nabożeństwie, złożenie 
do grobu familijnego tamże; na który to obrzęd zapraszają 
dzieci rodzinę, —950—

w ódesie. Towarzystwu wypłaca się nominalny za- 
siłek^l 6,000 rs. rocznie.

Petersburg 7-go marca. f(Te?. Ajen. póln.) — 
Ministrowi finansów powierzono bezzwłoczne opraco­
waniu ogólnych przepisów warunków, jakim mają 
czynić żkdóść śtatki prywatnych przedsiębiorstw że­
glugi parowftj.

Petersburg 7-go malca. (Te?. Aj. póln.) — 
Ogłoszone zostało praivo dopuszczające kobiety do 
zajęć w biurath adresowych.

t MIKLOSICZ.
Wiedeń 7-go marca. (Te?. pryw. Kur. TT.)— 

Słynny lingwista słowiański, Mikłosicz, umarł.
(Franciszek M. urodził się d. 20-go listopada 

lfe!3-go r. w Styrji, od r. 1850-go był profesorem ję­
zyków słowiańskich w Wiedniu. Była to powaga 
nie tylko w miejscowym świecie uniwersyteckim, ale 
i w najszerszych kolach nauki europejskich. Słynne 
jego dzieło pomnikowego znhezenia dla językoznaw­
stwa nosi tytuł: „Gramatyka porównawcza jeżyków 
słowiańskich” (4 tomy, 1852—1874-go r.). Od r. 
1861-go M. był członkiem austriackiej izby pinów; 
przyp. red,)

MATERJAŁ WOJENNY.
Wiedeń 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. W.) — 

Ładunek materjałów wojennych, nadanych w Wie 
dniu do Sofji, który w Belgradzie skonfiskować za­
mierzano, pochodził, jak się pokazuje, od firmy tu­
tejszej Kohna i Mittlera. Wypełniał on 18 wagonów. 
Mimo nacisku radykalistów, rejencja przeparła uwol­
nienie ładunku, gdyż Serbja żyje w pokojowych sto­
sunkach z Bułgarją, niema przeto prawa do konfi­
skaty, która wywołałaby zatarg dyplomatyczny po­
ważniejszej natury. ____

POWODZIE.
Wiedeń 7-go marca. (Tel. pryw. K. W.)— 

Kolej pod Stockerau zagrożona. Wody przerwały 
wał ochronny.

Praga czeska 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. 
W7.)—Waga wylała i pustoszy okolice nadbrzeżne. 
Miasto Sobiesław zalane.

Berno morawskie 7-go marca. (Tel. pryw. 
K. W.).—Z wielu okolic Moraw donoszą o silnych 
powodziach.

Beri in 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. War.) — 
W Saksonji i wschodnich prowincjach Prus rzeki 
wzbierają pośpiesznie. Jest obawa groźnych wyle­
wów.

ADRES ALZACKI.
Berlin 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. TFarse.)-*- 

Adres alzackiego wydziału krajowego do cesarza 
w sprawie paszportowej rozmajcie jest ocenianym. 
Skutek jego wątpliwy.

Berlin 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. W.) — 
horrfdeutsche ally. Zty. powiada, że adres wydziału 
sztrasburskiego wzmocni niewątpliwie zaufanie cesa­
rza do ludności alzackiej.

, WYŚCIGI W PARYŻU.
Paryż 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. W.) — 

Z powodu zakazu totalizatora jutro zapewne wyścigi 
się nie odbędą.

KSIĄŻĘ NAPOLEON.
Bzym 7-go marca. (Te?. pr. Kur. War.)— 

Książę Napoleon dogorywa.

NADESŁANE

8W'p«
MM— ■

Telegramy „Kurjera Warszawskiego".
Petersburg 7-go marca. (Td.pi., W.) — 

Oglbszoną została nominacja zaliczonego do mini- 
fe^ljnm spi-aW fircwnetfżnjeh fadby stanu Alferaki 
1]a haczelnika kancelarji ministra.

Petersburg 7-go marca. (Tel. Aj. póln.)— 
Oglosżdhą została nowa ustawa russkiego Towarzy- 
s‘Wa żeglugi parowej i handlu z siedliskiem zarządu

ŁUPIEŻE ALBAŃSKIE
Konstantynopol 7-go marca. (Tel. pr. Kur. 

War.) — Nowy Wali (gubernator) Starcy Serbji zwo- 
łhi notablów albańskich ź PHstyny, Prizrendiij Pecżi 
i Nowego Bazaru. Zebranie uchwaliło dołożyć wszel­
kich starań, aby amantów pogodzić z rządem. Gu­
bernator oświadczył, że w razie zaprzestania dal­
szych mordów i łupieży, W. Porta zaprowadzi pożą­
dane! reforniy. Tymczasem banda zbrojna amantów 
napadła ginach policji w Kaczaniku, zlupila go i na­
czelnika ciężko poraniła.

PROTEST DYPLOMATÓW.
Belgrad 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. TFar.)— 

Tutejsze ciało dyplomatyczne protestowało przeciw 
obyczajowi dawania podczas uroczystości i obiadów

I___
dworskich metropolicie serbskiemu miejsca przed dy­
plomatami. Po kilkodniowych rokowaniach zdołano 
uzyskać od dyplomatów pozwolenie na zachowanie 
dotychczasowego obyczaju ze względu na wysoką 
godność duchowną metropolity.

Berlin 7-go marca. (Tel. pryw. Kur. U7.) —• 
Na posiedzeniu dzisiejszem parlamentu podczas dal­
szych obrad nad budżetem marynarki Manteuffel 
wniósł przywrócenie kredytu na pancerniki, wykre­
ślonego przez komisję. Przy głosowaniu izba okaza­
ła się niekompletną. Głosowanie odłożono do ponie­
działku. (Ąj. póln.)

Berlin 7-go marca. Tel. pi'yw. Kur. War.)-^ 
Zgromadzeni tu dzisiaj przedstawiciele wszystkich 
niemieckich kopalń prywatnych uchwalili rezolucje 
orzekającą, że w nowych domaganiach się robotni­
ków upatrują tylko nową próbę wywołania ruchu 
strejkowego i dlatego żadnych ustępstw im nie uczy­
nią. (Aj. póln.)

Belgrad 7-go marca. (Td. pryw. Kur. Tl”.) — 
Pasicz zorganizował tajną policję dla nadzorowania 
króla Milana podczas jego pobytu w Serbji. Rejen­
cja zezwoliła, będąc pewną, że Milan do polityki 
mieszać się nie zamierza.

Belgrad 7-go marca. (Td. pr. Kur, War.) — 
Stanojewicza uwięziono.

TABELA WYGRANYCH
w drugirti dniu ciągnienia H ej klasy 156 ej

Loterji klasycznej.
Dnia 7-go marca 1891-go roku.

Nr Wygrał rs. Nr. Wygrał rs.

1682 10,000 I 12484 4,000
6640 2,000 15709 4uO
7502 1,000 | 28253 6 00

Po rs. 150 wygrały NN-ra:
1954 7700 15414
6184 11587 15596
6747 12194 18387

18131
20Ć82
21957

Po rs. 60 wygrały NN-ra:
77 5490 12690 16413

3008 5515 12807 16718
3033 6911 13356 17171
3738 7928 13411 17647
4295 8464 13163 19015
4637 9067 13657 19605
4658 9420 13686 19774
4789 12526 13986 20149

21281
22219
22:502
22556
22861

8;

98

721
831

16
39
4
5?

49 2462 4577 6405
98

43!
71

42|
91 

2103
17
68 

2232 ■ 
2331 
2401

33

67 169 5
96

1474917019
65
69! „
83 17162'

50 88
215 2526
88 594711'

.W 63 24
i - ■1 - - 1 —

*571690 611 16
70 2734 4800 52
90| Ol' 15 6843
97 2814, 19j 34 

4941
557!

70
73 J

619j
37;
39
52

747:
53
68

824;
76!

i 40
i 49

84
81 

20815
76
79 

20966 
21037 
21135

.. O| 69 5654’ 8.
5716 8051

39 8105
I 741

77:
78

‘r 81
5- 69

81

53
62

18909
24
48
83
95

19C01 
11!
3$ 21221
75! ::

1912121361 
84!

19216 
46 21435

19355! 90
60 21677
93 80

35
83
9511547:

9644
51
5511606;
63. “

9776;
98081

2811858
60 11944 14426 16746 

9953 57 81

75 80) 18!
125; 85 4632 49
50 8$ 35 711

76 6554
"'I 65
24 6710

3341 94 511 14

x ■< V oy
7539411:

1601! 83l
72'40121

1702! 511
62 82
84 87

1847 41-11;
1930j 48

37 4239 5904.8374!
42: 83| 46' 78
914347 7-1- 

82
4425 60G8I 

4662228573,
4514! 461 85!

66 94|86Q3
68 6329 07
72! 65 841

...... 70! 93
<41 43! 89 6> 1023212112 /.I MMr.'

26
87|
63 13102115857 18333 20'60 

92! 46 20614 
93 18;40 

; 99! 46
15925 1S503

50. 68
80 18628 20727 

|16094l 59l 
.161021 77!

45,18825 
16201 Ro

2
76

16318
73

16439
16505

3
55
66

78,8417
SJ8 34i
23 6810704i

54
95'

67 10802

9441 77 13637
861131513743 

1 38 82
56 13827 

54
58
99

Po rs. 45 wygrały NN-ra:
...:3 8717 10834 12955 15415 1787720285

35 17901 20 84
84 31 92

15 15543 1SC04 20423
921576818117 28
98 8118248! ‘49

59 79 86
79 9813013
94 10923:
96

8815
89 ,2

59! 38! 72'
2958! 76'6005'

81'4948 7007
'3005 641 181
i 95 5005 45;
'31101 9 7153'

871 48 92 9518 
965130' 96 

3263| 37!7258
69,“
89

3341
.„! 78
82! 83

998 3452 
1016 56 
1101'3551

56 3644|
58l 67| 

1348 3768 
J416138151

15249,7338
55 51
73| 871
92,7400'

5306 6'
88 7566
99 /614

15406:7736
! 5878071

B6l 33!____ ... —
5503! 34 10143 12010 14504 

73'7942

51
84'

29 16820 
64: 30

501911121734
51 195451 55' 
' ’ 86 21928
99 19641 22034 

84!
96;

89;1972622116
18
CO
70

63 174782001822215
22 58
26 22350 
34! 83

49 17602;
55' 22
60 86 20163 22404
6417726 95 7

77 20207 67,
S3, 13 22532

40 88

4S'
64'
79114801 17280 19955 
-13 57 17355 91

—, 16 C31747.,
69,126771493017573' 
83 12705 
■' ' 20

32i
58
81 15r'58

— 86 71
27 12822 15292 17811'

64 
c , - 81'
53'12212 146241
77 43

1510317 46
8216 10149, 54'

28 8512311!
31 10527
53, 29;
62:106191

21! 12413
16!

92!

66
83 14029

72
31 14306

26 16617
34 34
76' 7b

95 98 12
903611003 26 i

, 9124 7 13202’,
42 31 18
76 35 24l

9209 60 133161
19 76 7i|
2511202 80

1 9396 13 13577

227h

18
>6 

22900
20

230.7
73
9 i
97 

23104
23 

232L1

13447
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TANIE FIRANKI.--MARSZAŁKOWSKA 148. g]
,,jReąuie#” zakład pogrzebowy

najtańszy, najpierwszy w Warszawie, Nowy-Śiwat
nr 38, jB. korpaizemki. ' 691

 

W oarzEwaBjm cyrku ul. Ordyaacka:
Gyrk. whski I. Irozzi. .7/ Tylko 15 przedstawień !!!

Dziś wielka sensacyja! Największa nowość tego- 
czesna, sprowadzona wielkiemi. kosztami i trudem 
wprost z JLoudrynu: „Cyrk pad wódą**. 
Wielka komiczna pantomiha z baletem w 2-eh ak­
tach układu dyrektora. JKaszynerje Brot­
hers Manse! I z Londynu. Renomowane Minify 
wodne. Szczegóły w afiszach. Początek o godz. 
3-ej wieczorem. 316r

Nadeszły świeże

W. GOLIŃSKA 
 T3BA. TH.  945

— Siaro Bankowe „Gazety Boso- 
wań“ (Krak--Przedm. nr. 51.) Asekurację Dru­
giej Pożyczki J^remjowej z 1866 roku od 
nadchodzącego losowania marcowego uskutecznia 
nasz Wydział Kasowy po 90 kop. od biletu. 
Zamiejscowi raczą nadesłać markę na porto. 210r

ŚWIEŻE MASŁO 
najlepszego gatunku w funtowych cegiełkach z ban­
derolą: ^Jflaslo z nad Diwca Paplińskie* 
funt 4.5 kop. Królewska D, stróż wskaże.934 
'ŁJLJ—JJŁ__ l___ ................................................................................................

Dr Łiapowski
Choroby weneryczne i skóry. Marszałkowska
108 (róg Chmielnej 37). Od 4—7 p. p. 499

 Dentysta Ii. Sz warcmacher Żabia, nr 9, 
róg Bankowego placu. Przyjmuje od 10—6. Choroby 
zębów, plombowanie, zęby sztuczne. 906

Kantor wekslu
Józefa Rabinowicza

plac Teatralny nr U 
asekuruje 

po 70 kop.
5% Pożyczki Premjowe II em.

Wylosowane u mnie sztuki zamieniam zaraz po 
ciągnieniu. ______ 251

Dentysta Feliks Ziemiański 
przyjmuje chorych osobiście w swojem ambulatorjum 
dentystycżnem od godz. 10 rano do 4-ej po poł. Trę­
backa nr 1, róg Krakowskiego-Przedmiescia. 252r 
r------ =—■   — 'I-'--111 -------------- —

5; Pożyczka Premiowa Russka
z IStiG r.

Assekurację od amortyzacji w losowaniu z dnia 1/13 
marca 1891 r., po

95 kop. OD SZTUKI przyjmują 

Maurycy Nelken i S-ka, 
Krakowskie-Przedmieście Nr 71. 197r

Zamiejscowi zechcą nadto nadesłać markę na por­
to. Tabele z odbytego losowania wyda- 
jemy bezpłatnie.
-•--- !---- ------------------------- i----------------------------- ______

Jan Hilkner i Ska
WARSZAWA, 

Krakowskie-Przedmieście nr 5. 
Reprezentanci pierwszorzędnych fabryk 
angielskich na Cesarstwo i Królestwo 

polecają
Rowery od rs. 160 z 1 cal grubą gumą.
Bicykle od rs. 10O oraz
Tandemy od rs. 330—które nagra- 306r
dzone zostały medalami złotemi i srebrnemi na 
forze wyścigów warszawskich.

14 Długa 14. 
TERESA GRODZICKA, 

właścicielka magazynu mód, wyjechała za granicę 
dla sprowadzenia modnych kapeluszy na nadchodzą­
cy sezon. Długa 14. 902

DENTYSTA TT. STEMBER
Bielańska 24, wprawia zęby sztuczne, leczy i 
plombuje po cenie umiarkowanej. 212r

Mai jazij aa kolejach łetajcli
POCIĄGI Odch. I PrzychT 

godziny i minuty

W arszawsko-wiedeńska:
A) Do Wiednia:

Pospieszny 3 klasy ....... 
Osobowy 3 klasy ................ '.
Osobowo-miejsc. 3 kl. do Piotrkowa . 

(Powyższo pociągi łączą się 
z koleją łódzką.) 

Kurjerski I i II kl.................................
(Wagony sypialne I-ej i Ii-ej kl. idą 

do Granicy, dalej tylko I-ej kl.)

B) Do Aleksandrowa:
Kurjerski I i II kl................................
Osobowy 3 kl....................................  .
Osobowo-miejscowy 8 kl. do Kutna .

Warszawsko-terespolska:
Poczt. (3 kl. od Lukowa do Brześcia) 
Towarowo-osobowy 3 kl. do Brześcia 
Towarowo-osobowy 3 kl. do Brześcia

Warszawsko-petersburska:
Poczt. 3 kl. do Wilna, 2 kl. do Petersb. 
Osobowy 3 kl.........................................
Osobowy 3 kl  .

Nadwiślańska do Kowla:
Osób, (takżo do Dąbr. i Ostrowca) . 
Pocztowy (także do Kielc i Koluszek) 
Miejscowy do Lublina (także dą Dą­

browy, Ostrowca i Koluszek) .

Nadwiślańska do Mławy:
Pocztowy...........................................
Osobowy , 

Obwodowa z kolei wiedeńsk.:
Osobowy

Obwodowa z kolei terespolsk.:
Osobowy .................................... ■ .
Osobowy '

6— r.
10 45 r.
5 35 p. p.

9 20 w.

10 20 w.
6 45 w. 

11,05 i.

6 10 ft

3 3b p. p. 2 2v p.
7 05 r. 9 40 w.
6 30 w. 8 35 r.

3
10

45 p. p.
45 w.

9 i 30 r.

1 56 p. js
7 01 r.
8U w,

9 53 r. 
1113 w.
4 58 p. p.

1115 w.
3 30 p. p.

7 45 r.

6 15 w.
9 — r.

2 50 p. p.

7 53
4 23 r.
9 08 ft

8 05 r.

10 22 w.

1115 ft
8 35 w.

2 57 p. P-

214 p-^m-i. '
812 w. 3 30 p. p.

)OOOCOCCCMXXXXXXXMWCOCXXXXX3OOOOOGQ2BOGUSŁAW HE1SE,
NOWOŚCI WEŁN I JEDWAB]
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otrzymał znaczny transport

VA SITKMIE i OKRYCIA, 
w wielkim wyborze, po cenach nizkich.

w najnowszych deseniach, począwszy od najmniejszych przed łóżka do największych salonowych

W" i poleca po cenach nizkich.
NB. DywauySkładem Żyrardowskim X. BINKOWSKI.
H|  Y^j^o^towanych, P° cenie znacznie obniżonej. 405R



7 .

WWW Huuox,rva,uww, w pxuiuWIHU awUDUlOWym
I nie ma lekarza.—Bliższa wiadomość u dr. Bru- 

dnielriego, przez Bieżuń w Żurominie. 255

' BRZEWA OPAŁOWEGO
| Wilgi 1.500 pudów, przyl 

po ekspedycji J& 505 i 
biorcę.

zaraz do osady Bieżuń gub. Płocka, liczącej
4,000 mieszkańców, w promieniu dwumilowym

Plac Teatralny Nr 477*,
otrzymał z pierwszorzędnych fabryk angielskich i francuzkich, najmodniejsze obecnie: 

MATERIAŁY ANGIELSKIE na suknie spacerowe. 
WEŁNY FRANCUZKIE na suknie wizytowe i okrycia.

WIELKI WYBÓR MATERIAŁÓW CZARNYCH.
PARASOLKI angielskie

Dobra CHOCENEK
z przylogłościami, położone w pow. Włocław­
skim, obejmujące podług opisu obszaru 613 
morgów, 237 prętów (w tern 74 mor. 34 pr. 
łąk I i II klassy, oraz 20 m. 164 pr. lasu). 
Budynki murowane i drewniane w dobrym 
stanie. Grunta marglowane i drenowane.— 
Gospodarstwo prowadzone wzorowo. Odległość 
od st. Kowal D.Ż. Warsz.-Bydgoskiej 6 wiorst. 
Wiadomość w Administracji żeglugi parowej, 
róg Krak.-I’rzędni. ' Bednarskiej. 248

„W OKOWACH”
powieść Wilhelma Feldmana,

W dwóch tomach, cena rs. 1.50, z przesyłką 
pocztową za zaliczeniem 1.7o.

Do nabycia we wszystkich księgarniach.
Skład główny u L. EBEHA, 

Marszałkowska 10'?. °7u

57
ŁT7KJER WAirzAWBAi. — unia a marca 1881

W dniu 10 (22) Marca r. b., o godz. J-jTI 
w południe, na Stacji Towarowej „Warsza- 
J™z5XęeterSbUrSkiej’ SprZ6daiie

3 Wagony

WIELKA WYPRZEDAŻ
I w Magazynie Włoskim
I £. N. C A R D 0 N E, 
“ JITiecsils* JWjt*

srebrnej oraz wyrobów z szyld-« Mrctu, nrzvtom ułoll-; ___ «• —. - • i./L.-

DREZDEŃSKA FABRYKA I 
ń A /OWYCH I 

MAURYCEGO HILLE Urnie, ’ j 
wyrabia motory leżące i stojące, 1, 2 i 4-cylindrdwe, o sile od i dc 150 koni i więcej. g| 
Motory te, wszędzie patentowane, wyróżniają się od wszelkich innych nieporównaną pro* S 
stotą, przy dokładnej, najnowszej konstrukcji. Przez nowo wynalc/Jony a paten* p 

tonany aparat Ilille, otrzymuje się: najmniejsza dotychczas konsitinc ję ^az?i I Ktiżden motor przed wysla- rj 
niem z fabryki, jest przez dni kilka w ruch puszczany, troskliwie obserwowany i na swą oznaczoną silę brernzowany. Za Siłę tę I 
fabryka gwarantuje. Cenniki i kosztorysy na mon owanie i kompletne urządzenia transmisyjne, na żądanie. Wszelkie reparacje ęj 
motorów, uskutecznia warsztat mechaniczny, pod specjalnym zarządem technicznym pana Franciszka Hofmana, Motory W ruchu są 

do obejrzenia. Referencje pierwszorzędne. Generalny Reprezentant na Męstwo Polskie IGNACY JUNGER 
__________Ź22__________________ ______ ______  ____ w Warszawie. 82J& Jlaiwzal’kowska.

7 ■ • Standei Win iZnizm ceny.
obecnie odstępuje od wszystkich towarów 
(z wyłączeniem cnknO, 5"/0 rabatu—uprasza 
o zapisywanie wszelkich uwag w księdze 
zażaleń.—Zamówienia odsyła się do domu.

252 - Fł Mnn'.ainmcŁi

SKŁAD WIN FELIKSA POTRZEBSKIEGO,
es^ystujący cd 1&3.5 roku nnrogu ulic Chmielnej i Nowego-Światu.

poleca tS ina cet/Hic nalUi alne oryginalne francuskie, hiszpańskie, a szczególnie Wigierskie, począwszy od wystalych zieleniaków aż do 
I ardzo starych i rzadkich gatunków, tak wytrawnych, jak tokajów, a posiadając wielkie zapasy, sprzedaje po dawnych cenach na butelki, garnce, 
gąsiory i beczki. 1 oleca tic Jowniez dla chorych rekonwalescentów oryginalne i siarę Cognaci, zalecane przez panów Lekarzy. Również jak dawniej 
w pokojach gościnnych wypić zanszc można kieliszc.; zdrowego wina. Fanom handlujacvm odstępuje sic rabat. 364R

I'lzytcrn wielki wybór li ora li różnej wielkości i
Pierścionków, .Bransolet, Dewizek, 

Ii Kolczyków,
f taniej od cen fabrycznych.

Magazyn przyjmuje wszelkie obstalunki oraz reparacje, 
1° umiarkowanej cenie. 35611

Wyprzedaż trwaó będzie -4-ry tygodnie.
wagi l.oOO pudów, przybyłych ze stacji Tłuszcz 
no V. r^r. : wziętych przez

•________ _____________ 285
Potrzebny jest ~

XXXXMXXX+XXXSOOOCXXXMX^GCX^
M1CAZINIUWIUT 8

BDHMHIA MAKOWSKIEGO, |

’ Kr. 67

— W dniu 20 Marca (1 Kwietnia) 1891 r., 
w III Wydziale Sądu Okręgowego Warszaw­
skiego, sprzedane zostaną przez publiczną 
licytację

(300

Polskie

ulicyNabywać można w Kan 
tkich .Składach Aptecznycl 
Cenniki i sposoby użycia

^



KUR JER WARSZAWSKI. — Dnia 8 marca 1891 f. MT O

ogłoszenie
Mam honor zawiadomić niniejszem JW. i 

W W. właścicieli dóbr, kupców zbożowych, 
oraz osoby, które dostarczały zboże do miewa, 
iż wszystkie pokwitowania z odbioru zboża 
wydane po dzień 1 Marca r. b., są bez war­
tości, gdyż takowe są zapłacone, jakoteż mą­
ka i otręby należno pp. mielącym, we wła­
ściwym czasie wydanemi zostały.

Ogłoszenie miniojsze ma na celu uniewa­
żnienie pókwitowan, które mogły pozostać a 
osób zo inną handlujących.

Warszawa, 0 .Marca 1891 r.
Karol Michler,

Włażę, młyna parowego. 238

Tylko do 1 Kwietnia 

WYPRZEDAŻ, 
po cenie niżej kosztu: 

Kaftany, Kurty, Spodnie, Frześcłera* 
dła łosiowo, Poduszki satjanowi zamszo­
we, _ Bandaże i Pasy brzuszne, Rękawi­
czki od 3-ch rs. tuzin. Kamizelki męzkie je­
dwabne i aksamitne.—Bracka 25, I-e piętro. 
L. Kunicki. 281

g
-A

.F®

.i '.IH.

MMI

ZAKŁAD POGRZEBOWY
W. Swiejkowskiego,

Senatorska Aś 32, w domu narożnym przy Placti Resursy.
Najtaniej załatwia Pogrzeby, sprzedaje Trumny, 

Witińcet Żałoby, Suknie, J&apelusze. 40611

t
Buchalterja podwójna

w zastosowaniu do fabryk produktów spożyw­
czych i gospodarstwa rolnego, z wiadomościa­

mi wstępnemi i rachunkowości podwójnej

K. Sękowskiego,
mo wszystkich księgarniach. — Cena zniżona 
na 80 kop. 415r

W dalszym ciągu między innemi nadeszły następujące powieści do najliczniejszej
CZYTELNI BEZ ZASTAWU

MS*- -M.*
Krakowskic-Przedmieście .V 79, dom Roeslera.

„Gawalewicz” Drugie pokolenie, „Jokay” Bogaci nędzarze, „Kosiakiowicz” Przy budowli 
kolei, „Markowski” Hrabia August, „Orzoszko” Czciciel potęgi, Jędza, „Rogosz” Karjerowicz, 
„Rodziewicz” Błękitni, Szary proch, „Sienkiewicz” Bez dogmatu, „Werner” Błędny ognik, 

„Zola” Człowiek zwierzę, „Maiuiassant” Nasze serce.
Czytelnia powyższa składająca się z około 98,000 tomów wjężyku polskim, russkiiń, 

francuzkim, niemieckim, angielskim i włoskim, zostaje ciągle pomnażaną bez przerwy 
w najnowsze utwory literatury oryginalnej i tłomaczonąj zaraz po wyjściu z druku.

Abonament przyjmuje się bez zastawu. 291
iflJT Zawiadamiam, iż przed kilku laty wy- 
dtlłein bratu memu, obecnie mieszkającemu za 
granicą,SKU.D mmw i HM

K. FRITZSC HE, Świętokrzyska 29.
Wynajmuje Pianina wyborowe nowe i używane, 

z pierwszorzędnych zagranicznych fabryk najtaniej!
SPRZEDAŻ AA RATY. 304

j Skład Maszyn i Narzędzi Rolniczych Zagranicznych
JT. JB. JPrihcera w Krakowie,

poleca Szan. PP. rolnikom między innemi maszynami także z fabryki Massaya w Kana» 
dzie, nowe, lekkie, silnie niezrównana;

Wiązarki oclone w Rossji......................... . rs. 525.
Żniwiarki oclone w Rossji ....... „ 265. 
Kosiarki parakonne oclone w Rossji . „ 180. 
Kosiarki jednokonne oclone w Rossji . „ 165. 
Grabiarki oclone w Rossji......................... i „ 70.

. "Wyroby powyższe otrzymały oprócz 15 złotych medali na wystawach światowych, nad­
to najwyższo odznaczenie, jakiego dotąd żaden w święcie fabrykant nie dostał i to w Pary- 

‘ żu w roku 1889.—GRAND OBJET DE ART wartości 5,000 franków;—Na żąda- 
i nie wysyłam prospekta franko i gratis.—O wczesne zamówienia uprasza. Z szacunkiem 

____ 386r___________ _________I. B. Priiwar, Kraków, ulica Florjańska 32.

Do interesu sjrzeflaży OLIWY 
żądani są reprezentanci poważni.- Pisać w» 
francuzkim: a Gaudron a Salon (Provence) 
(France). 379r

Filiżanka kosztuje tylko -®- kop. 
Przygotowanie Kakao kuracyjnego 

fubr. J. et C. Blooker w Amsterdamie, 
wymaga jednej minuty czasu.

Sprzedaje się we wszystkie!) główniej­
szych składach kolonjalnych i apte­
cznych.—Skład główny na Królestwo 
Polskie u Józefa Kleinadel, 

W Warszawie, Królewska Nr 39. 
Tol< fonu M 28 '.

Zaleca się dla rekonwalescentów 
i dla dzieci, jako kuracyjny 1

Niniejszem mam honor zawiadomić Sz. Publiczność, iż z dniem 1-m Marca, prze- 'i 
niosłem Składy moje i Biuro z ulicy Złotej na ulicę Bracką .V 25, drugi dom od I 
Chmielnej.—Jednocześnie otworzyłem sklepy zaopatrzone we wszelkie artykuły fa- I 
bryczno-technlczne, jako też kanalizacyjne i wodociągowe, z któremi polecam I 
się łaskawym względom Sz. Publiczności,—z poważaniem H. SOMYA. ■

W MAGAZYNIE UBIORÓW DZIECINNYCH

ulica Trębacka

WIELKA SEZONOWA

rozpocznie się dnia 9 Marca. 403R

Bernard C willing,
33, LESZVD 33, °

poleca znajdujące się u niego na składzie wyborowe wina fran- 
cuzkie, hiszpańskie, reńskie, węgierskie; likiery zagraniczne 
pierwszorzędnych marek oraz koniaki jednej z najstarszych firm 
w Cognae’ii:

Association viticole de Cognac
. JULES DURET & C“

Sprzedaż hurtowa i detaliczna na beczki i butelki.
Tamże skład skór i innnych artykułów zagranicznych"

Wydział Rekomendacji Pracy
przy Towarzystwie Wzajemnej Pomocy Subjektów Handlowych i Przemysłowych 

m. Warszawy (Miodowa 15), posiada wakujące posady:

W DZIAŁJE EKSPi:nY(YJ\Y!l:

Pomiędzy Cztbilkhmi ńasżelb Towarzystwa, którzy’'?^— ----- -- '
poszukiwaniu pfAcy, ine ma kandydatów. w '' ydziale deklaracje !
‘ UWAGA Wydział Rekomendacji co każdą niedzielę, w nini-u •• .U będzie ogłoszenia o wakujących posadach. ®jswni piśmie^ dawać j

, , , , , - - n

M po­
sady. RODZAJ ZAJĘCIA GŁÓWNE WARUNKI GDZIE

32
Subjekt do składu bie-

kompetentny do przyjmowani* obstalhn- w Cesarstwie
ków na bielizno męzką i damską,

liznjr obznajmiony z wyrobami Żyriudo-
37 Subjnkt kolonjalny wa; 1,000 rs. i procent, 

polski, russki; kawaler; od umowy w Warszawie
W HIIHOHYJ1:

31 Korespondent polski tusski, francuzki, niemiecki; 1,000

32
;5Ś

Buchalter
Pomocnik kantorowy

, rs- rocznie ’ ’
P°lsk , russki; od umowy 
po SM, russki, niemiecku 240 rs

aa Prowincji 
w Warszawie

n

Zegary samo- 
dzwoniące d o 
gotowania jaj, re­
gulujące gotowa­
nie na żądany sto­
pień twardości lub 
miękości bez oso­
bnego nadzoru, po 
rs. 2.15, 2.25 i po 
rs. 2 kop. 40 sztu­
ka, prócz kosztu 
przesyłki. Zadatku

/3 część.—Sprzedaż w Kantorze B. Landy
w Warszawie, ulica Leszno 53.— 
Agenci potrzebni.__________ 363R

hlii'-ilS"

Mamontowe mydło.
Żadne kremy i kosme­

tyki nie zdołają w tak 
krótkim czasie wydelika- 
tnić i upiększyć pleć, jak 

ą Mydło Mamontowe; skó- 
§ ta żółta, gruba, nbinaf- 

’ szczona, ustępuje białości 
i przezroczystości po kil- 
kodniowem użyein. Cena 

kop. Mydło traw egipskich niszczy pie­
gi, wyrzuty, wysypy, spaleniznę. Cena 40 k. 
Dostać można w PeriumeJach: Dobrzań­
skiego, Krakowskic-Przedmieście A; 9 i u 
Lipinki; na rogu Nie:aloj i Wierzbowej, 226r

in blanco po rs. 100; weksle te nie obowłą* 
zują mnie wcale, gdyż na takowe pieniędzy 
nie otrzymałem i są bez znaczenia; w czyim- 
kolwiek znalazłyby się ręku, zapłaconemi nie 
będą.

MOUTAApF
DlAPUĄNŁ,

Robert Werner.

Upraszamy Szanownych Konsu­
mentów naszej musztardy, ahy przy 
kupnie łaskawie zwracali uwagę na 
kapsel u słoika, na kiótylii znajduje 
się nasza firma.390R
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-‘Dffla y marca twi r;"

RUSSKIE TOWARZYSTWO

ISwiętojerska Nr 23
zniżone.

flaszka
kop ?«•

Nagrodzone na wystawaoh 
Lygieniczno-lekarskich.

paczka
kop. 15.

VV \—/_! /_UU>— 1 ‘y
I donosi niniejszem, iż w skutek śmierci ś. p. Ernesta Gay’a, zamianowało 

w dniu 1 (13) Stycznia r. b. Agentem swego Towarzy* 
w stwa na Królestwo Polskie, p H- Ł? Jlalhoinme.

Powołując się na zamieszczone powyżej ogłoszenie, mam honor do- 
| nieść, iż w kantorze moim przy ulicy łodwimierskiej kr 89 
| (telefonu Nr 195), udzielają się wszelkie objaśnienia, dotyczące przewozu 

pasażerów i towarów* na parostatkach l^ajwyięj Zatwierdao-
I ęego Towarzystwa Czarnomorsko - Dunaj sklej 
« Żeglugi Parowej do portów państw* Aaddunajskicn.

Ł H. Ł. MAŁHOMME.
I ■ MMMMM MMMBMMMMMMMBi

donosi niniejszem, iż w skutek śmierci ś. p. Ernesta Gaya, zamianowało 
w dniu 1 (13) Stycznia r. b. Agentem swego Towarzystwa na Królestwo 

Polskie p. H. L. ylcJhomme.

Powołując się na zamieszczone powyżej ogłoszenie, mam honor do- | 
nieść, iż w kantorze moim przy ulicy Włodzimierskiej Ar 10 ’ 
(telofopu Nr 195), udzielają się wązepde objaśnienia, dotyczące przewozu | 
pasażeróp* i towarów na parostatkach Rnsskiego Towar*)'* 
siwa Żeglugi Parowej i Handlu, do portów Czarne­
go, Azowskiego i śródziemnego morza. 345R

H. L. MAŁHOMME. !

IHamiltony z pelerynami,
palta i garnitury wiosenna i letnie, w wielkim wyborze, po nizkieh cenach, 

poleca: Magazyn Wiedeński, L. KOCH, Miodowa 2. 278

tuuMWWM—--- ---------

YERSEYE od rs. 1.50,
ŻAKIETY od rs. 3,

poleca

E. PACE,
___  Świętojerska Nr 23

„W AS U A.
WYPRZEDAŻ

Doiocinu

I KORONEK i TOWARÓW BŁAWATNYCH oraz 
j fartuszków, trwać tytfi tylko flt Czwartkn fl. 121 m.

■<». 344r

Premjowane na wszystkich wysta­
wach świata. .* 

Naj»i»k«. i najsłynniejsza febryk.>»«£, 
.ów Abadie A Comp. w P.gy>> Comp
Cesarstwo Russkie przez firmę *• ierosów w arku-
LTiwsx n‘«= <“-)> >k but»

ry^'^l(ftd'l‘wsze obficie zaopatrzony w Warszawie u zastęp­
ców radych na Królestwo Polskie pp. Salzsteill A Wein 
feid. Dzielna 8, Główny skład papieru i tektur 

Biorącym większe partje, ustępuje się odpowiedni rabat.

"restauracja myśliwska"
Mam honor zawiadomić Szanowna PnliliVe *•

Odnowiwszy, otwieram w dniu 5-tvm M.tLU.^2^yzsza Restaurację z gruntu 
Piwnice zaopatrzyłem w doborowe trunki , • a 1891 r„ to jest we Czwartek, 
kuchnia wydawać będzie Śniadania ££-4!““?A k?Ai?we z "AJPierwszych firm, 
nader nizkich.—Wszelkie obstalunki urzvmnc y . K°la<U« » la carte, po cenach 
z czem polecam się laskawvm w.oi , wyjmuję tak na miejscu jak 1 na miasto,— 

AT® IZ 280 Slug. W. S
aj- Krakowskie-Przedmieście Ns 53.

F. ŁAPIŃSKI.
27 lat egzystujący handel Węglem i Drzewem, 

sprzedaje korzec (240 funtów) węgli grubych i kostkowych 
Nr 1-szy (w średnich kawałkach) po kop. 90 z odstawą na­
tychmiastową,— na większe zamówienia ceny zniżone. 2O8r

F. ŁAP/falU.
Kantor G ówny. Jmzolimsla Nr 63. ) Tomm™ 

MM r.lń™ nknnrm Mr 9 1 1 OiełOny.

DI<4 ĘASZLĄCYĆH i OSŁABIONYCH
Słodowy EKSTRAKT i KARMELKI, i

Koncesjonowane przez władze 
lekarskie.

WIELKA WYPRZEDAŻ PARASOLEK i rakowskie-Przedmieście Nr 19. 

fabryki LELIWft w Warszawie.
Wyłąozna sprzedaż w Aptekach i Składach aptecznych. $r

W charakterze głównych reprezentantów fabryki klisz emulsyjnych 
A. Lumifcre et ses Fiis w Ljonie, mamy honor zawiadomić pp. Fotografów, iż 
rzeczona fabryka przyjmuje odpowiedzialność tylko za te klisze, które będą 
opatrzone następującą etykietą z podpisem fabrykantów:

Oepót general pour toute la HURMIE 
SEtHLL Fils-SAINT-PETEKSIUHRGi 

A. LUMIERE ct ses fils (iacsimiJe),
oraz steniplęip miejscowego składu.

Ostrzeżenie niniejsze ma na celu zabezpieczenie pp. odbiorców od na­
bywania klisz wątpliwej dobroci, nie wprost ż fabryki pochodzących.

Główni Reprezentanci na Cesarstwo Kusgkie .WlECrjf Synowie 
St.-Petersburg, Gościnny Dwór M 114.

Jedyny skład w Warszawie u firmy 1“. I^ebiedzi/iski, 
dawniej A* Karoli* Krakowskie-Przedmieście 65. 261
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Do Wielmożnych

z

164r

Z powodu zmiany interesu do odstąpienia 
zaraz

UWAGA. Za prawdziwość mączki i mleka, odpowiadam ,e<lyuie w puszkach, 
zaopatrzonych niebieskim stemplem i podpisem Aleksandra 
Wenzla, agenta na cala Rossję. 15K

HENRYK NESTŁU w Vdve; (Szwajcarja).

przygotowaniu dzieci do zakła­
du poszukuje miejsca. Krakow- 
'  6311

Piotr Sliżyński 
wyucza 6-iu tańców najpotrzebniej­
szych, w 20-kilku lekcjach do lat 

50-iu. — Ulica Miodowa .'ii 3, gdzie „Stara 
Gwiazda.” 209

Kupione u WP. mydło Australskie dla koni 
chorujących u mnie na grudę okazało zbawien­
ne skutki, iż w przeciągu jednego tygodnia 
zastarzała gruda, ustąpiwszy zupełnie, dała mo­
żność konie użyć do zaprzęgu, za co składam 
WP. serdeczne podziękowanie, nadmieniam, iż 
po raz drugi pomocnem się okazało i proszę o 
trzy kawałki. 412R

Romuald Hilman.

WIELMOŻNY

L. Mierosławski &Comp.
Komunikuję WW. Panom, iż nabyte w ich 

składzie mydło dla psa, który chorował od 6-iu 
miesięcy na liszaje i wyrzuty skórne, po dwu- 
razowem użyciu zniszczył takowe, więc jako 
środek najradykalniejszy odpowiadający swe­
mu celowi mogę polecić w zupełności potrze­
bującym i zwracane do mnie zapytania po­
twierdzić w zupełności—Z szacunkiem

22 Grudnia 1890 r. E. Mieżejewski.

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 4 (16) Marca r. b., o godz. 12-ej w południe, odbędzie się w sali licytacyjnej 

Magistratu m. Warszawy licytacja in minus przez opieczętowane deklaracje, 

na pokrycie cynkiem dachu domu Nr 414 na 
Pradze, w którym mieści się służba wodocią­

gowa, od summy anszlagowej rs. 520.
Warunki licytacyjne i anszlag, mogą być przejrzane w Wydziale Administracyjnym 

Magistratu, szczegółowe zaś ogłoszenie o licytacji, jako też wzór do deklaracji wydrukowane 
zostały w Dzienniku Warszawskim i w Gazecie Policyjnej. 312r/"5'

U" *•***- ?
poleca na nadchodzący sezon wiosenny 

Wielki Wybór 

Kapeluszy filcowych nijziicli, 
oryginalnych Wiedeńskich z najpier- 

wszych fabryk

P. & C. Habig,
P. Bliłiuenstock & DamasL 

Ceny stałe umiarkowane. 
Nięcała N 1,

w Niedziele i Święta magazyn otwarty 
od 1 do 4-ej po poł. 402R

Rozpoczynam lekąje tańców dla dzieci, w 
godzinach rannych i popołudniowych, orał 
wyższego mazura dla starszych osób. Leon Si­

korski, nauczyciel tańców. Kinezą 25. 6524

miejsce od lat 40-tu wyrobione i znane z* 
sprzedaży towarów kolonjalnyćh, farb, poko­
stów i olejów, jest do wynajęcia od dnia 1 
Lipca 1891 r., w domu przy ulicy Aleksan- 
drja Ni 18.—Wiadomość u właściciela. 232

Ulubiony Walc,
Fotografie Balów Wiedeńskie’!

E, Uf. Ziehrera, 
wyszedł z, druku nakładem 

Juljana Mullera, 
Senatorska 24 271

i jest do nabycia we wszystkich księgarniach.

Rsr. 1,500 | 
potrzeba do interesu, gwarancja pe­
wna. — Oferty proszę skłaaać 
w Biurze Ogłoszeń, Se­
natorska 26. pod A. K. 1500.

W majątku TŁUSZCZ, 
położonym obok stacji kolei Petersburskiej 
tegoż nazwiska, stanowią codziennie od 27 
Lutego do 27 Czerwca b. r. następujące o- 
giery stada Janowskiego:

1) Faraon skarongiady, pełnej krwi An­
gielskiej, z ojca Fonteroi i matki la Fermiere 
po Lord-Faukenbergu.

2) Dżokiej gniady, 3/< krwi Angielskiej, z 
ojca Wołtyżera i matki Kabardy po Kalchasie.

Oplata od klaczy za cztery skoki wynosi: 
za stanowienie z Faraonem 5 rs. i Dżokiejem 
2 rs., nadto na markę do świadectwa stano­
wienia, dopłaca się 80 kop. 267

Nowa szkoła rzemiosł dla kobiet, Aleksandry 
Korycińskiej Trębacka 2. Po zwiedzeniu 
działu szkolniczego na zeszłorocznej wystawie 

paryzkiej, oraz szkół rękodzielniczych w stoli­
cach europejskich, otwieram kursy kroju su­
kien, bielizny, szycia, modniarstwa, piór fanta­
zyjnych, koronkarstwa, pończosznictwa, haftu, 
rękawicznictwa, krawatów, litografji, grawer- 
stwa, heljominiatur, rysunków,malowania,(wy­
palania na drzewie, koszykarstwa, introliga­
torstwa, szmuklerstwa, robót włóczkowych, 
tkactwa. Patenty wydaję, Pensjonarki przyj- 

6065 

UPADŁOŚĆ
W. Nowickiego.

Na mocy uchwały wierzycieli i decyzji Sę­
dziego Komisarza z d. 23 Lutego r. b., odbę­
dzie się w d. 1 (13) Marca r. b., o godz. Lej 
z południa w Sądzie Handlowym warszawskim 
(Długa Ni 7) wydziale upadłości, przed Sędzią 
Komisarzem W. Gebethnerem, licytacja ry­
czałtowa handlu wódek, araków, likie­
rów, win itp., z istniejącego w Warszawie 
przy ulicy Marszałkowskiej 122, z kontra­
ktem najmu. Za czas od 1 Lipca 1889 do 20 
Czerwca 1890 r. obrót wyniósł rs. 93,130 k. 
71, licytacja rozpocznie się od sumy 7,500 rs. 
z ułatwioną wypłatą. Wadjuin 2,000 rs., po­
wtórnej licytacji od zniżonego szacunku nie bę­
dzie. Inwentarz oraz zbiór objaśnień i warun­
ków sprzedaży, przejrzano być mogą u podpi­
sanego syndyka. Na żądanie sklep będzie 
okazanym.—Adwokat przys. F. Flamm, 
22 Święiokrzyzka. 414R

sprzedaj e się w gubernji Smoleńskiej, 
o 45 wiorst od Smoleńska, 220 dziesięcin; zie­
mi ornej 50; dom, inwentarz, gospodarstwo 
zupełne. Wyrabia się wapno. Cena 15 ty­
sięcy rs.—Wiadomość u Adwokata Przysięgłe­
go Wierehowskiego, w Smoleńsku. 209

Przeniesiony z ulicy Wierzbowej na 
ulicę Niecałą >« l, do domu Hr 

Krasińskiego,

MAGAZYN
i Fabryka kapeluszy

D A II 1 ”

• WW starych
sztuk kilkaset, do sprzedania razem lub 
częściowo.—Wiadomość: Wilcza 37, mieszka­
nia 6. 262

Bona francuzka, posiadająca choć cokolwiek 
język niemiecki i znająca szycie, potrzebna 
do trojga dzieci starszych. Miodowa Ni 1, m. 8, 

od 3 do 5-cj. Świadectwa wymagalne. 6375

Syndyk Ostateczny massy ujadiości 
Abrama Jaska Mąjznera, 
powołując się na ogłoszenia swoje zamieszczo­
ne: w Kurjerze warszawskim N 62, Dzienni­
ku warszawskim Aż 45 i w Gazecie sądowej 
N 10 z r. b. zawiadamia, że sprzedaż weksli 
do tejże massy upadłości należących, odbędzie 
się nie 4 (16) Marca a 5 (17) Marca r. b., o 
godz. 11-ej przed południem w kancelarji wy­
działu upadłości Sądu Handlowego Warśzaw- 
skiego (Długa 7). — Ferdynand Wagner, 
adwokat przys., Marszałkowska 110. 409R

r otrzebny korepetytor uczeń 4-ej lub 5-aj 
i klasy szkoły realnej, za 3 rs. miesięcznie. 
Ulica Długa 23, m. 7. - 6614

Retuszowania—kolorowania fotografij, orar 
heljominiatur uczy osoba pracująca w je­
dnym z pierwszych zakładów. Wiadomość od 

6-ej, Chmielna 38, m. 6. 6617

Szkoła rzemiosł Drozdowskiej, Chmielna 52, 
m. 3. Potrzebną jest nauczycielka tka­
ctwa. 6596 

muję.______

Nauczycielka z Rosji, polka, konwersacja 
francuzka, muzyka, posiadająca chlubne 

świadectwa z j 
dów naukowycl , „ 
skie-Przedmieście 38, mieszk. 24.

Na mocy udzielonego mi świadectwa przez 
władzę naukową, udzielam lekcje tańców w 
zakładach naukowych, domach prywatnych i u 

siebie. — Leon Sikorski, nauczyciel tańców, 
Krucza 25. 6;>23_  
ftiauczyciell-ta z wyższym patentem matema- 
Rtycznym poszukuje lekcyj, korcpetycyi, przy- 
gotowywa do gimńuzjutn. Murftaikowsku 134, 
mieszkania 4.  6219
fjaryżanka z niemieckim, młoda, wykształ- 
i eona, udziela lekcje w domach i u siebie w 
godzinach wieczornych, kłuta 29 mii-zk. 10, 
od 6—8-ąg *>5i>6

w mieście powiatowem, dobrze procentujący 
i istniejący już od 60-iu lat.—Bliższy adres 
w Kantorze „Kurjera Warsz.”.241

.'aauka i wychowanie.
Auras: Marszałkowska 95. Szkoła Zawodowa 
«dlu kobiet Stanisławy Przewóskicj, rozpo­
czyna kursy, nigdzie dotąd nie wykładanych 
rzemiosł, druciarstwa, reparacji dzieł sztuki, 
sztucznego cerowania i innych. Pensjonarki 
przyjmuje. ' ' • > 6246 
Rn;ielska Metodą Reussnera dla samoucz- 
iimiw kop. 75.—Niemiecka Metoda kurs niż- 

, *!UP- G0 (oprawny kop. 75), kurs wyższy
• 1 kop. 60, komplet (Oba kursa) rs. 2.—Ele- 

■eiituiz- polsko-niemiecki z 14 wzorkami pi-
,‘v^.obraakau*i Po kop. 35, 30, 15,7'/, 

ó r o- ii-zn^nP' 4J>?’ ~ Elementarz polski z po­
ry ś unków 'i Ob*wa?rkam‘ 
9ij 15 10 i 5 g.4!"? (340 hgur) po kop. 2o,dk-^óiu/sWaduVłaaX"a^^ 15doW 
Mniszulkowska 14t>. ■\Vais2:iwJ1Ułinera^' uJ‘.ea 
Aires pier^-szorzędnej~s7koij-7Zk^TL—* !liny Stokowskiej, Nowy-Sw&t\. 
na kursa krawiecczyzuy, bielizny 1
SŁiuuklemwa etc.,- w pracowniach przviinnu’ 1 
snkiiie,jokrycia_tańi<K___ . ______ 711 ‘_____ _____________ , ....
Adres pierwszorzędnego biura nauczycielskie- N®*c*ycielks». francuzka, znająca także ję-

o-o Załęski, Mazowiecka 16, rekomenduje I rueski lub polski, jest potrzebną do u- 
nauczycieb, nauczycielki, bony. 164x  I ® alua łekcyj. Mazowiecka 11, mieszkania

 

ska 13% <*821

Potrzebny student dla przygotowania chłop­
czyka do klasy pierwszej gimnaąjum ńlolo" 
gicznego, na wyjazd. Zielna 32, m. 6. 6512

Potrzebna jest nauczycielka do udzielania 
lekcyj jednej dziewczynce, na wyjazd, posia­
dająca język francuski i muzykę. Wiadomość 

w sklepie rękawiezniczym, ulica Elektoralna 
Ni 32. 6595

6 KONI
polskiej rassy z Atestatami, między temi 5 
klaczy i Ogier, czystej krwi Angielskiej, 4- 
letnie.—Wiadomość: Marszałkowska 52, róg 
Pięknej, u właściciela od 12-ej do 1-ej w 
południe lub od 4-ej do 6-ej wiecz. 302

TANIA SPRZEDAŻ
w Maiazynie Nowości „JOANNA”,

Nowo-Miodowa Ni 2
Staników Jersei, Bluzek i Matynek barchano­
wych, Halek, Fartuszków, Chustek, Pelery­
nek włóczkowych, Chusteczek batystowych, 
ŻabotóW] Kołnierzyków i Mankietów, Szarf 
i wielu innych artykułów. 805

Cena puszki rs. I.

MLEKO zgęszczone NESTLA.
Cena puszki kop. 85.

We wszystkich Składach Aptecznych i Aptekach w Warszawie i na prowincji.
Uważać na stempel niebieski i podpis Aleksandra Wenzel na puszkach.

1 Student uniwersytetu', gruntownie posia- 
A/dający cały kurs gimnazjalny, poszukuje 

I lekcyj lub korepetycyj. Aleja Jerozolimska 
, Ni 7U, m. 19. 7O4r_____

WENZEL^

ęiii^ci.e duztela lekcyj tanio. Gruntownie ma 
słtematyka, ńaucuzki, niemiecki. , Śliska 1L 
adres uprasza zostawić u stróża. 6531

Student klassjrk, poszukuje iekeyj lub korę 
perycyi. Leszno 66. m. 4- 6286

 

FELIKS CURTZMAN,
róg iabiej i ielaanej Bramy,

WYPHZEDA.IE

FIRANKI oryg. SZWAJCARSKIE
znane z trwałości,

Crochet, Tiul Apliąue, Muślin z tiulem,
odpasowane i na łokcie, w wielkim wyborze,

PO ZVlXZ.VIi; ZNIŻONEJ CEXIE. 3f6R

phcę brać lekcje francuzkiego, również mu- 
Uzyki. Oferty: kantor Kurjera Warsz. „Ro­
muald." 6559  
Francuzka z russkim językiem potrzebna do 

udzielania lekcyj. Mazowiecka 11, mieszka­
nia 4. 6134______
języka niemieckiego udziela Plato Reussner, 

Jautor najnowszych metod. Marszałkowska 
J4 142. 1057  
Młody’ niemiec życzy sobie pobierać lekąje 

języka russkiego. Oferty z oznaczeniem ce- 
ii- i ny przyjmuje Kuijer pod L. R. 100. 654~2 
'■ Hflłoda dyplomowana niemka z francuskim,

Wlżyczy lekcyj. Książęca 4, róg Nowego- 
Swiątu. mieszkania 6, od 5—8. 6043

fel •rlUis''i 'ub polski, jest potrzebną do u-

Do wynajęcia: 
Marszałkowska 95, mieszk 6, 

SALON i GABINET z komfortem 
umeblowane, razem lub oddzielnie, z usłu­
gą i samowarem. 303

$

4

^
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Maszyna do cięcia bułek do sprzedania.— 
III Chłodna At 40, stróż wskaże. 6300

Meble. Z powodu zupełnego zwinięcia ma­
gazynu tania sprzedaż mebli: garnitury, o 
tomany, szafy, kredensy, łóżka, umywalnie i 

inno meble. Mokotowska, 69, przy placu św. 
Aleksandra. 381r

1/orzystna sposobność. 2' powodu wyjazdu 
Ilsprzedaje się całe umeblowanie salonu, ja­
dalnej, sypialni i gabinetu w stylu tureckim, 
komplet kuchenny i drobiazg i. Pożądana sprze­
daż w jedne ręce. Obejrzeć można codzieu od. 
10—12-ej przed południem. Piękna 15, miesz­

 kania 3. 6572

Kasetka żelazna Fr. Bothei^o, kanapa sofową. 
robotą Włosienicowa. Cłu:odna5ł, mieszka­
nia 13. 6068

Maszyna parowa z kotłem, w bardzo dobrym 
stanie, o sile 8-iu koni, jest za przystępną 
cenę zaraz do nabycia. Ulica Czerniakowska 

X 90. 6059

Kredens dębowy, samowar tombakowy ze 
stolikiem, obrazy sprzeciiiję. Trębacka 1, 
mieszk. 6. 6571 _

Uupię używane w dobrym stanie: lampę, ma- 
Iłszynkę benzynową i budstik. Oferty „A. K. 
T." przyjmuje kantor Kurjea a. 6579 
|/upuję złoto i srebro stare, na stopienie. Ja 
Rbryka wyrobów srebrnych. W. Birkowskiego, 
Podwale A? 26. 4124

Maszyna parowa o sile 20—30 koni, w do- 
Iłlbrym stanie, jest pożądaną. Oferty z do­
kładnym opisem maszyny, wraz z ceną, upra­
sza się składać w ekspedycji Kurjera pod lit. 
L. G. At 36. 6060

Meble za bezcen! Garnitur czarny orzecho­
wy, lustra, rozmaite i; me meble, szafy, 
kredens, stół, krzesła, biurox szeslongi, firanki. 

Marszałkowska Aś 108, od. ulicy Chmielnej 
37, m. 30. 6502

Meble salonowe: garnitury czarne, orzecho­
we, fantazyjne, szafy, łóżka, umywalnie, 
do jadalni dębowe, szafka Lustrzana, bibliote­

ki, otomany i inne, Marszałkowska 119, w po­
dwórzu, druga brama, mięsa kania 15. 5660
Meble za bezcen! Garnitu r czarny, orzecho­

wy, lustra, rozmaite inns> meble, szafy, kre­
dens, stół, krzesłu, łóżka, biiiro, szeslong, firan­
ki, fortepian. Złota 3, róg Zjgody, czwarty dom 
od Marszałkowskiej,_mieszk:anfii4.  6139 
Masło litewskie wyboro sre funt po 25 kop. 

poleca skład serów Br. Thursz. Przecho­
dnia 5. 6112

Meble rozmaite, nowe i używane, trwalej 
roboty, tanio sprzedaje. Maków, ulica Sol­
na 9. 6264

proszę skla  
lit. L. R. „dla stróża?

Z. od S-ki list wysłany po wtór-
 

Aś 318 odbierze

Sty0*? praktycznych rzemiosł Michaliny 
Ceu rozd°wskiej, Chmielna Aś 52, mieszkania 3. 
Don,? na-der nizkie. Pensjonarki znajdą stałe 
*<2«*zczenie. 6597

J<pPose^ZOrZ?dPe^° magazynu upinaczka 
tnni.; ukuJe na godziny zajęcia w magazynach 

ye“ za °Ptatfl przystępną. Osoby inte- 
adresa pozostawiać w kanta- 

Warao, pod fl. z, 7oor

Urzędnik-rządca. mogący xłoż^r---___ 
cy kaucji, poszukuje zarządu duża»n / 8l$‘ 
^arjensztadt 11, mieszk. 5. *Q “óinu.

Urzędnik obeznany z przepisami poh77~~- 
Mmi, administracyjnerai i sądowemh p0..,,?, 

zarządu domu. Może przedstawić pownł?2 
*®komenda<ye. Nowy-Świat 47, rządca do 

6591
I |rzędnik sądowy z kaucją lub poręczeniem 
7zyczy przyjąć zarząd domu. Oferty w Kur- 

g^pod Aś 10L 6555

P°spodyni znająca się na kuchni, umiejąca 
'sprać, prasować, z dobremi świadectwami, po­
hukuje miejsca na wieś. Oferty w Kurjorze 
Ppd „Magdalena.” 6534

Handlowiec młody, z wzorowemi świade-
■ twami, poszukuje jakiegokolwiek zajęcia.

Inerty pod „Rzetelny" do Biura ogłoszeń. 717r ; 
kucharz prywatny, samotny, poszukuje obo- | 
"wiązku. Ulica Świętojańska Aś 8, mieszka- 
?taĄ3.____,_______________ 6323 j

Młoda panienka, starannie wychowana, po 
'“ukończeniu pensji 6-klasowej poszukuje 
?lejsca do małych dzieci. Oferty składać mo- i 
5Sa.* kantorze Kurjera Warsz. pod lit. M. B. 
■“hższa wiadomość r rekomendacja: Topiel 14, 
?>eszk. 7. 670r 
Młoda osoba, uzdolniona w kroju i szyciu 
■“sukien, poszukuje miejsca w pierwszorzę- 

magazynie lub pracowni. Oferty pod 
", Magazyn" do Biura ogłoszeń, ul. Senator­
ska 26. 677r
Młody człowiek, który zarządzał folwarkiem 
■’Idwunastowłókowym’, życzy przyjąć posadę 
Renoma lub pisarza gospodarczego we wzoro- 
z em gospodarstwie od 1-go kwietnia r. b.— 
świadectwa chlubne. Oferty proszę składać 
w7i ? J- Płac Żelaznej Bramy U, stróż 
? «każe.  ______________  6619
Ajauesz a pora czyszczenia drzew dziko- 
lozdobnyca 1 owi cowych, takowe na zlecenie 
ykonywam za pi zystępną cenę. Adresa pro- 
^“dać: Piękna 4j, m. 1, A. W. Pomy- 

^alski. 8197
Asoba umiejąca krawiecczyznę szuka roboty. 
^Marszałkowska 62, wiadomość w sklepie 
yiktuałów. 6583 
Asoba młoda, inteligentna, przystojna, przy- 
wóyią zo wsi, znająca się na gospodarstwie, 
t ■’’.zuk'1Je Iajęcia w domu zamożnym, może 
yć u osoby pojedyńczej. Nowy-Świat M 8, 

mieszk. 74. 0546
Asoba znająca obce języki i muzykę poszuku- 

| Uje odpowiedniego zajęcia. Pnviniie dwoje I Nowólipie^ym-U.1"^ obiadJ)^watne. 

A P“Soeda“Sł^pt^To?\“^ 

¥ Świat 48, m. 16, odW-n^ Wa0ŚC'( 
ętróż z dobremi kilkol^ii świadm-twami 
Omlody, żonaty poszukuj oferty

I proszę składać w kantorze Kuijwa Warsz. pod I 
______ 669r |

W^uOZ*ln ?rać na fortepianie w przeciągu 
tań "® roku łatwych sztuczek do słuchu 1 do 
v ra, nie wyróżniając płci i wieku. Trębacka 

sklepie p. Włostoskiego. 6592 
7?, .8kromne wynagrodzenie daję lekcje rus- 
ćv(-h jako te2 przygotowuję początkują- 
szlc. •dłł#cł do gimnazjum. Chłodna 5, mie- 
rfi„atUa 18. Codziennie od godziny 4—6 wieczo- 
<21:__________________  705r

doniesienia osobiste.
^1* Adeliny Z. list na poczcie.
-    6618

zaraz list z po- 
6529 

dosadyiprace. 
a) Poszukiwane.

R?na- wdowa, polka, w średnim wieku, od 
J* at w pierwszorzędnych domach, po- 

uj® miejsca. Oferty prosi składać w Biu- 
a8 ogłoszeń, uh Senatorska 26, pod literami 

________ 680r_____

B“ąa francuzka z krawiecczyzną i muzyką.— 
«ota 63, m.19. 6365

R°na, francuzka świeżo przybyła, znająca 
v. Jyeia, poszukuje miejsca. Zgoda 6. miesz- 
- 1!a 8,______________________ 6609_____  h? Pyacy inteligentnej, do rachunkowości al- 

oodo czynności biurowej b. nauczyciel gi-
A. M., Zielna .Ni 11, lokal .Ni 20. 5110 

p j ■”lngcliczka w starszym wieku, z dobrym 
Językiem niemieckim, poszukuje miejsca do 
®°«podarstwa lub do dzieci. Chłodna Ai 46, 
5*^25.  5371
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yarządu domem poszukuję] gwarancja hypo- 
Z.teczna. Wiadomość: Chmielna 21, m. 7, od 
godz. 3 do 5-ej po południu. 702r

za wyrobienie posady administratora 
ZU |0 większego majątku w Królestwie lub 
Cesarstwie. Oferty w Kurjerze Warszawskim 
dla S. Z. 706r

b) Zaofiarowane.

DO kantoru potrzebny jest uczeń, chrześcja- 
nin. Oferty poste-restante O. R. C. 38. 6454

Do pracowni Natalji Tisserant potrzebne są 
panny. do staników, także dziewczynki do 
nauki. Żórawia Ai 9. 6607 

Do interesu ajenturowego potrzebny jest u- 
czeń zacnych rodziców, umiejący dobrze po 
niemiecku i po polsku, gwiętokrzyzka 8, mie­

szkania 3. 6357

Do pracowni bielizny potrzebne maszynist­
ki do maszyn Whelera-Wilsona oraz uczen­
nice. Wiadomość u rządcy domu, Świętojań­

ska^ _____ 6492
Maszynistki, podręczne f uczennice potrze- '■ 
ITlbnesą. Chłodna 4—8. 6480  
Maszynistki potrzebne do bielizny. Śliska 
|f|36, m. 2.  6202
Maszynistka uzdolniona potrzebna. Niecała 
III te 6, m. 12, Szterojko. 6618 
Maszynistki i podręczne do bielizny męz- 
lllkiej i damskiej potrzebne zaraz. J. Billing, 
Marszałkowska 129. 6584 
Młodsza zdolna i pracowita potrzebna na 
III wieś od kwartału. Wiejska 3, szwajcar 
wskaże. 6578 
potrzebna panna do szycia rękawiczek na
I maszynie. Chmielna 44, mieszk. 18. 6172 
Panny zdatne do staników potrzebne zaraz 

do magazynu 1’ariset, ulica Nowy-Świat 
łfe 33.__________ _______________ 6273
Potrzebna od 1-go kwietnia r. b. niańka w 

średnim wieku, z wyborowemi świadectwa­
mi, do chłopczyka prawie dwuletniego. Wia­
domość: Graniczna 10, m. 9, codziennie od 10 
do 12-ej i 4—7-ej. ______ 6100
nanny potrzebne do staników. Mokotowska 
i 55, m. 10. 6297  
Panna służąca znającą krój i krawiecczyznę 

potrzebna jest zaraz. Świadectwa wymagane. 
Wiadomość: Miodowa 1, mieszk._5. 6370 
potrzebna panna kompletnie uzdolniona do 
I upinania kapeluszy. Długa 47, magazyn mód 
??k?_W6kiqj. __________________ 6394_____

...-T-------na posyłki, podrę-
•pódnic, potraebne. Sikoln* 6. 6808

Otaniczarki potrzebne są zaraz w Wiedeń-
Uskim magazynie. Ul. Niecała A» 3. 6415

Potrzebne zaraz panny zdolne i podręczne.— 
Ul. Aleksandrja .M- 4, Górska,

Potrzebny ogrodniczek na prowincję. Żóra­
wia At 3. m. 2, od godz. 5-ej. 6504

Panny staniczsrki, spódniczarki i uczennice 
potrzebne zaraz. Ulica Jasna Aś 5, mieszka­
nia 6-_________________________ 0612____ 

potrzebna jest osoba do przyjmowania bieli- 
U zny z konwersacją niemiecką, z kaucją 50 rs. 
E. Nowicka, Chmielna Ai_18. _ 6613_
Potrzebna jest sklepowa z kauąją. Wiado- 

mosc w kiosku, Plac zielony. 6610 
potrzebny uczeń do jubilera. Wiadomość: 
FNiecała 12, Kardone. 710r
Potrzebne są zaraz maszynistki, podręczne 

oraz uczennice do trykotów. Złota 26, mie­
szkania 2. _______ 6588
Potrzebne są panny.podl?e^rrd7nauki— 

Bednarska 21, Wiediger. 65G0
Potrzebna zaraz kobieta~^IPf<i^-fet śre- 
T dnich, do pielęgnowania sparaliżowanej o- 
soby. Wiadomość: Zórawia 33, m. 7, od 1-ej 
do 5-ej. ________ 6580 ’
Potrzebny zdolny chłopiec do cukierniTMaP 

szalkowska 1 6.   6543 
rtoszukuję ajentów na Warszawę. Karmeli! 
teka 12, mieszk. Aa 6, między 1-szą a 2-gą 
po południu. _65^1  
Potrzebny służący do kąpieli z dobremi 

świadectwami, z kaucją. Grzyhowska32.6528 
otrzebni ajenci na miasto. Oferty złożą w 
kantorze Kurjera Warsz. pod napisem „Do- 

bre świadectwa.”  6532
otrzebne są dziewczęta do robót introliga­
torskich, po kilku dniach nauczenia się ąio- 

ca dostać robotę do domu. Wiadomość: Nalew­
ki 47. 6533

Potrzebne są panny do szycia fasonów na 
kapelusze damskie. Długa Aś 8a, mieszkania

At 15.____________________ 6470

Panny do staników rs. 18 do 20 miesięcznie.
Nowolipie_3, parter, front. 6568

Potrzebne uzdolnione podręczne i do nauki 
kiawatów._Lcszuo_12, m. 13. 6569

Potrzebna panna do ubiorania kapeluszy 
oraz dziewczynka do nauki. Zgoda Ai 2, mie­
szkania 12. _______ 6578_____

Rządca domu potrzebny z kaucją rs. 200 za 
Omieszkanie w 10 rublach. Wiadomość: Dłu- 
ga 20, mieszk. 4. 0624

Kupno i sprzedał.

Adres malarni i najtańszego w Warszawie
składu porcelany St. Mioduszewskiego, ul. 

Szpitalna 10. . r
A\~Od 2 rs. 50 sukienki trykotowe ładne. 
A/Przyimują się obstalunki na staniki try­
kotowe (Jersey), żakiety i ubranka dla chłop­
czyków w ciągu 24 godzin. Królewska Jfc 45, 
mieszk. 15.  _______ ?or ,
Ampla matowa bardzo ładna do sprzedania. A Nuty do herofenu kupię. Marszałkowska 
110, m. 2, _________ ___________ 6033
Adres Chmielna 15. Masło śmietankowe »

Kobylnicy ^42'/j kop., masło świeże zwy- 
czajne y/30. .....

Binokle, okulary ściśle ?asto,owa,?e’ T.u'fj
kim wyborze, „najtaniej u optyka Julia a 

Drehera, Szpitalna 6. Niezamożnym od 
kop. Przyjmuje reparacje. L *<łluo—
BufetTszyidy, wąga za rs. 15. Ulica Leszno

M 27, m. 1, na dole.__________ 6518
patery szory angielskie z żółtym bronzem, 
Uprawie nowe, za bardzo przystępną cenę do 
sprzedania. Wiadomość: Grzybowska65, stan­
gret Andrzej.  6073
pytra z pudełkiem do sprzedania za rs.15 
UNowy - Świat 18—2.____________ 6620
Do sprzedania maszyna do szycia nożna sy­

stemu Wilsona. Ulica Złota Jft 58, stróż 
wskaże. _______ 6298
Do sprzedania około 700 sztuk kasztanów 

od 8—4 łokci wysokości. Administracja niar 
jątku Naborowo, przez Zakroczym.______ ||49*
nywany najróżnorodniejsze, kołdry, obicia 
Umebli, serwety, chodniki—największy wy­
bór! najniższe ceny! główny skład Giełzyn- 
skiego: Marszałkowska 137. 156r

Do sprzedania zaraz lampy, pompka i na­
czynia kuchenne. Ulica Podwal 7, stróż 

wskaże.________  _____
Do sprzedania nowe, tanio: garmturek fan­

tazyjny, kozetka i dwa krzesła
Krucza 38, tapicer._______________ —
Ekstrakt mięsny Liebiga skład główny u

Karola Jacobson, Elektoralna 20. IW 
Eleganckie urządzenie sklepowe z zegarem

i lustrami do sprzedania za pół ceny. Bra- 
cka 6, mieszkania 10. 6327
Fortepian do sprzedania, przeważnie dla fa- 
I brykantów. Kościelna A? 12, m. 24. 6o38
Fortepian palisandrowy Kralla i Seidlera, w 

zupełnie dobrym stanie, do sprzedania za 
przystępną cenę. Miodowa_12, m- 15.

Fortepian o 7-iu oktawach, krótki, z blatem
metalowym, jest do sprzedania za rs. 150.- 

Chlodna .V 48, ni. 3._________  .
Fortepian krótki czarny Kralla-Seidlera, 

sprzedam. Nowolipie 9, ip. 4. 5506

Fortepian piękny sprzedaję ratami najprzy- 
stępniejszemi, gwarantuję, wydzierżawiam. 
Jerozolimska 84, Strzelecki.________ 5127

Firanki tanie, łokieć kop. 15. Firanki ta­
nie łoaieć kop. 19. Firanki tanie odpa- 
sowane rs. 2.50. Firanki tanie odpasowane 

rs 3 poleca F. Bukowski i S-ka, Wierzbo­
wa Nj_1. _ _______________ ______ 881*>_____
F” ortepian pianistki Natalji Urazów do sprze­

dania. Piękna 8, m. 7,_________ 6328

FurgoiTpiokarski do sprzedania. Drewniana
A" 3, u kowala. 6391

G~ater żelazny używany w dobrym stanie 
potrzebny zaraz. Szerokość ramy 16 do 20 

cali angielskich. Oferty składać można, ulica 
Senatorska 19, mieszkania 11.________ Olt>,>
jerozolimska 74. Cielęcina 9 kop., s*X“k} 
Jjaja i inne produkty co wtorek i piątek. b.>o4 

Jest do sprzedania pies duży Neufundland, 
maści czarnej. Wiadomość U szwajcara w re- 

stauracji, Bielańska Ni 5.  6590 
Jest do sprzedania powóz, libeija dla stan­

greta, dwie dery i para zaprzęgów angiel­
skich, mało używano. Wiadomość na Placu 
Witkowskiego -Ni 8, u pani Bostelman, 5992 
jęczmień do siewu w wyborowych gatun- Jkach sprzedaje słodownia Karola Maehlejd, 

Chłodna 45. 679r

Kwity lombardowe kupuję. Wiadomość: ulica
Włodzimierska Aii 3, mieszk. 11, zastać mo­

żna od 10-ej zrana do wpół do 12*ej i od 3-ej do 
wpół do 5-ej po południu.  6296 
7iasv ogniotrwałe 25"/9 tańsze od innych

cenników. Ul. Marszałkowska 125, Śikor* 
ski^ .......... - ■ 3fo°---------
srnniczvne białą, czerwoną, seradelę, wykę,

 

 
J/ijowskiei dawnej fabryki fajans w szafiro- Kwy deseń hiszpańskiego krajobrazu lub cos 
podobnego, ktoby miał do zbycia, dac
wiadomość na^SenatorskĄ Wi ______ r
Kocz-kareta, mało używana, w dolnym

jest do spr^UaU Uh SUM* MM, »*64 
wskaże.

Meble do sypialni, jadalni oraz salonu, gar­
nitury czarne, orzechowe, fantazyjne, kryte, 
otomany i szeslongi, ceny nader niskie. Mar- 

szalkowska 104, ni. 25. 5721  
Meble po zwiniętym magazynie, rozmaito 

garnitury, otomany, szeslongi, szajfy, kre­
densy i inne za bezcen. Świętokrzyska 16, 
m. 13, w bramie na lewo. 6611 
Meble, garnitury, otomany, szeslongi, sofy, 

szafy, komody, łóżka, biurka i inno po nie- 
praktykowanie niskich cenach. Krakowskie- 
Przedni. 10, m. 6, wprost św. Krzyża. 6608 
Maszyna Singera oryginalna za 24 ruble do 

sprzedania. Ogrodowa 50, m. 25. 6564

Nowość! Szuwaks najlepszy wazalinowy!
Atramenty na sposób francuski, gumę, tusze 

do stempli, farby drukarskie i litograficzne 
fabrykantów M. Stypińskiego i J. Grzybow­
skiego, poleca główny reprezentant na Króle­
stwo Polskie, Józef Cohen, ulica Karmelicka 
At 12.  6520
Piramidka kościana za rs. 35 do sprzedania.

Wiadomość: Szpitalna M 5, w kawiarni. 6447

Potrzebny szczeniak dog, dobrej rasy, maści 
szarej lub stalowej. Wiadomość ustnie lub 
piśmiennie Krucza Aś 46, m. 7, Baliński. 6516 

syfony tanio, 8/10 litrowy biały lub niebie- 
Oski kosztuje 90 kop., bl,<, litrowy 80 kop. 
Główka syfonowa 48 kop. Niklowanie siedem 
kop. Ozdobne wyrżnięcie firmy na szkle do 50 
syfonów osiem kop., wyżej po sześć kop. Rur- 
ki szklane pięć kop. Opakowanie bezpłatnie. 
Szkło syfonowe wytrzymuje 20, główki 30 
atmosfer ciśnienia. Materiał dobry, wyrób pię­
kny i trwały. Warszawska fabryka syfonów, 
Hoża 7.________________________3479
Siatki do robót włóczkowo-deskowych. Skład 

papieru Juljana Miillera, ulica Senator­
ska 24, ___________ 6124_____
Tokarnia mała żelazna do sprzedania tanio

Hoża 5, mieszk. 28. 6586

Tanio! Teka rycin, rysunków, litografij ra­
zem oraz parę ostatnich egzemplarzy Typów 
Ludowych J.F.Piwarskiego. Wilcza At 39, mie­

szkania 10. 6522

Ważne dla bibljomanów. 70 tomów dzieł
Voltaire, kompletne wydanie z roku 1784, 

ilustrowane, oprawne w skórę złoconą, do­
skonale zachowane, jest do sprzedania. Miodo- 
wa 3, mieszk. 12, od 10 do 1-ej. 6362 
ijrtyprzedaż karczków szydełkowych hafto 
W wanych, wyroby włóczkowe, dywany, oto 
mana ur»ędowąj roboty b. tanio. Chmielna 113 
mioMk. 1. 6142
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nokój widny, duży, suchy, 7 miesięcznie.
J Solna 17, m. 20. 6449

Pzynk do sprzedania 
Okach. Stare-Miasto F

wiadomość mieszk. 2.

Plac w miejscowości najpiękniejszej i naj­
zdrowszej, obok Doliny Szwajcarskiej, w 
bliskości Alei Ujazdowskiej i linji tramwajów, 

przy ulicy Pięknej JA 7, tuż przy zbiegu trzech 
ulic, łokci 3,841, frontu 50, prostokąt, z pra­
wem korzystania ze szczytowej ściany domu 
K6 o 3-ch piętrach, do sprzedania. Wiado­
mość w handlu Purwina, Miodowa 18, od 12 
do 3-ej. 5825

Place przy ul. Marsz
i Nowowiejskiej JA 22, 

mogą być oddr~; ~J Ł~ 
warunkami. Wia< 
przy ul. Elektoralnej JA 13.

Placu 42,000 łokci □, t. j. ogród owocowy i 
domek murowany przy ulicy Karol ko wej 
JA 3119, do sprzedania w całości albo częścio­

wo. Wiadomość: ulica Nowolipki JA 38, o go­
dzinie 3-ej. u właścicielki domu. 6196

Rubli 600. Poszukuję placu około 2,000  
z zabudowaniem na kuźnię Inb bez takowe­
go, na spłatę roczną po rs. 600 i 6°/„ od pozo- 

stałęj sumy., między ulicami Chłodną, Łucką, 
Okopową, Żelazną, bez pośrednictwa. Łucka 
JA 33. 6337

X Kompletne pogrzeby, przewożenie zwłok,' 
za doliczeniom tylko 6—10 procent komis0' 
wego. Trumny metalowe i drewniane gwaran­

towanej trwałości w Warszawskiem przedsię* 
biorstwie pogrzebowem Fijałkowskiego, Sena­
torska 26, wprost kościoła. (Proszę zwraca0 
baczną uwagę na firmę). 539r ,

Panienki uczęszczające na pensję znajdą 
mieszkanie i opiekę, zapewnia się tu kon­
wersacja francuzka i fortepian. Wiadomość: 

Wspólna 19, mieszkania 15, od godziny 2—7, 
wieczorem. 6299

Wszelkie towary przyjmuje w komis kupiec 
odpowiedzialny, rutynowany. Oferty: Kur- 
jer „Zbyt pewny."6602 Krowy są do sprzedania przy ulicy Chłodnej 

,Vj 18, z miejscem. 6537

Nowolipie 25. Magle w każdym czasie do 
n sprzedania. 6293_____

 W drukarni Kwjera warieawtkiw.--piBn — -----—~------------ ------------------------------------- ----- ..—
mL- y *«r 47 3 c (nowy 9). loBBOjeHO Uenavpoio BapmaBa 24 4>eBpanH (8 Mapia) 1891 r.* WjOawoy: Wacław Bsymanowaki i Antoni Piotkiowioa (Adam Pług>.

noszukuje się od 1 lipca mieszkania, sklada- 
Ijącego się z trzech lub czterech pokoi, z 2-ma 
wejściami, w pobliżu ulicy Królewskiej, Zielo­
nego placu i Marszałkowskiej. Oferty pod 
„Pokoje,” przyjmuje biuro ogłoszeń, Senator­
ska 26. 708r 

rtbiady zdrowe, na świeżem maśle, wydają 
Usię codziennie. Chmielna 24, m. 9. 6811 x 
Psom Australskie mydło Restytucyjne. Mie* 

rosławski, Elektorzlna 5. 571r

Potrzebne dziecko do piersi. Ulica żytni* 
% 27, a mieszkania 63. 6356

Psom Australskie mydło Restytucyjne. Mi®* 
rosławski, Elektoralna 5. 716r 

Magazyn strojów z wyrobioną firmą do od­
stąpienia z powodu śmierci właścicielki, e- 
gzystujący od hit trzydziestu przy najpryncy- 

palniejszej ulicy. Wiadomość w Biurze ogło­
szeń, Senatorska 26._ 715r

Z powodu wyjazdu tanio sprzedaje się dwie 
klacze gniade ze świadectwami, 5-io i 6-letnią, 
spokojne: chodzą -w zaprzęgu russkim i angiel­

skim. Wiejska A- 1, zapytać stangreta Fili- 
mona.  6052 

Do pewnego przedsiębiorstwa potrzebny in­
teligentny wspóhnik z kapitałem 2,200, od 
którego otrzyma lOiR/o- Wiadomośćjw kiosku, 

róg Rymarskiej i Leszna.6403

Jest do sprzedania traktjernia od dziesięciu 
lat egzystująca. Ul. Piwna .Vi 47. 6475

* \ Od 3 rs. suknio, okrycia przyjmuje, r®” 
ft/cząc zą dobre gustowne wykonanie. Z. M»* 
niewska. Żórawia 26, m. 9._______ 6593

flnunkcie Wita” d°- .sPrzBdania w dobrym 
UpunKcie. Wiadomość: Dłusa hotel Pol­ski w sklep.e pieczywa pieKiTarsAS-

---------------------------- 6540
Klace przy, ul- Marszałkowskiej xTiTFi? P: x ^n.v.ei.V.Aj .M 22, są do snizedania lul 

lano pod budowę pod korzystnemi 
.domosc u właściciela domu 

v“ 1Q- 5049

Korzystne. Kto chce kupić dom lub majątek 
ziemski albo zamienić dom na majątek bez 
długu, z doph.tą rs. 30,000, dobrze zagospoda­

rowany lub wziąć dzierżawę donacyjną, proszę 
się zgłosić do pełnomocnika, Marszałkowska 
X> 136, m. 15, cud 5—7-ej po południu. 6210

Do wynajęcia sklep—i dwa pokoje z ku- 
chnią. Grzybowska 32, od kwartału. 6527

Folwark poducho’wny na prawach russkich,
7 mil od Warszawy, dwie od kolei, z zabu­

dowaniami i zasiewami, do sprzedania lub wy­
dzierżawienia od 1-go lipca r. b. Krochmalna

22, od godz. 5 do 7-ej wieczorem. 6585

Pośrednik sprzedaży sklepu raczy złożyć o- 
fertę: Kurjer Warsz. „100 rs.”_____6603

Przy ulicy Świętojerskiej do sprzedania poło­
wa domu, przynoszącego dochodu brutto 
przeszło 3 tysiące rubli. Wiadomość: Łucka 

Jfe 24, u W-go Choteckiego. 713r

pokój, (przedpokój wspólny). Na żądanie: 
I umeblowanie, utrzymanie. Ulica Szpitalna 
4-20. _______________________6324  
rokój z meblami do wynajęcia. Chmielna 
i JA 44-7. 6561

Natychmiast potrzeba w centrum miasta 
lldwa pokoje przyzwoite, na 1-m lub d-rugiem 
piętrze. Oferty proszę złożyć w Kur. Warsz. 
pod lit. B. 123. 6342

Od 1-go kwietnia do wynajęcia, Solna Jft 14,
4 pokoje, przedpokój, alkowa, kuchnia, ze 

zlewem i wodociągiem, na 1-m piętrze od fron­
tu, z balkonem, mieszkanie suche i ciepłe, stróż 
wskaże. 6054

nrzyjmuje do karbowania koronki fabryk® 
| kryz. Dl°ga mieszk. 21, 6623

Pracownia krawatów „Louise,” Orla 10, 
wyucza w trzech tygodniach wszelkich faso­
nów krawatów, oraz przyjmuje robotę z dane­

go materjału. 701r

Karbowanie sukien, koronek i falban, ora* 
plisowanie wykonywa się nadal szybko * 
starannie. Senstorska 19, m. 7. 6315

flkazjal! Posesja w Sielcach, za rogatką 
UBelwederską, przy stacji nowobndującej się 
linji tramwajów, do sprzedania, zdatna na re­
staurację, szynk, mleczarnię, zakład fabryczny 
lub inny proceder. Wiadomość u K. Mantey, 
Swiętokrzyzka 8._______ 6358
ftgród owocowy, z domkiem, przy ul. Koszy- 
Klkowej, rozległości 40,900 łokci, do wydzier­
żawienia. Królewska 1, stróż wskaże. 6552

Nadrabianie 30 kop.—pończochy, skarpetki 
tanio. Wspólna 26, m. 6. 5681

Oszczędność. Najpiękniej odświeża, prze* 
Urabia, pierze chemicznie, farbuje odzie* 
męzką, żle skrojonej nadaje formę modną- 
Pierwszy zakład reparacyjny. Marszałkowsko 
JA 143. — Jan. 6247

Obiady gospodarskie na maśle. Wiadomość 
w kiosku, róg Brackiej i Chmielnej. 5110

Dwa domy murowane, z dwoma placami, w 
m. powiatowem Przasnyszu. Wiadomość od 

godz. 11—2-ej, ulica Hoża 24, m. 2._____ 6545

Akuszerka przyjmuje panie na czas dłuższy 
potrzebujące dyskrecji bez legitymacji. Za?" 
pstrzona utensyljami gwarantującemi zdrowi® 

położnic, udziela porad swojej specjalność*1 
Słabość, umieszczeuio dziecka od 15 rub. i’®* 
koję oddzielne. Chłodna 24. 6482

Rubli 20,000 po 30,000 Towarzystwa potrze­
bne, majątek, Lubelskie. Oferty: Krucza 7, 
mieszk. 11. 6594

Rokój parterowy, widny, zaraz, z meblami, 
f usługą, samowarem, obiadami, do umowy 
Żórawia 23, m. 25. 6519

mleczarnia jedna z większych, z dziesięcio- 
|f|ma krowami, ze wszystkiemi porządkami, 
gospodami, prowadzona solidnie i uczciwie, do 
sprzedania. Wiadomość na miejscu, Twarda 
M 60, m. 8. 6557

Nieletnich suma do 10,009 rs. może być u- 
mieszczona na hypotece po Towarzystwie 
m. W. Wiadomość w dystrybucji przy ulicy 

Elektoralnej -V- 32. 6331

nokój z balkonem na ogród do wynajęcia 
F zaraz, na żądanie może być z obiadem. No­
wy-Świat 46, m. 18.6344

B\ Koniak kaukazki od 1.20 butelka. Han- 
A/del Bieleckiego, Chmielna róg Zielnej. 6306 
a X Rękawiczki damskie, kolorowe i czarne; 
ft/skóra wyborowa zastępująca kozłową. 
Męzkie, szyte, stębnowano i 1'anglaiso rzeczy­
wistej trwałości, poleca fabryka A. Chojnackie­
go, Marszałkowska róg Chmielnej. 5958

Pokój umeblowany dla pojedynczej osoby do 
_wynajęcia._Świętokrzyzka 8, m. 3. 6325 

Oklep podwójny, do którego w razie potrzeby 
Omożo być wybite drugie wejście z bramy, 
oraz dodane 2 pokoiki i wozownia, jest do wy­
najęcia od 1 kwietnia r. b. w hotelu niemie­
ckim przy- ulicy Długiej 31 4552
Oklep duży, dwie wystawy, gaz, pakamer, 
□piwnica, przechodzi do targu i inne—dobry 
na fokeiowy, ubiorów męzkich, damskich, cu­
kierniczy, kawiarnię, obuwia i t. p. Rządca. 
Hoża 4; tamże do wynajęcia jatki mięsne. 5897 Z powodu wyjazdu do odstąpienia mieszka- 

nie, 9 pokoi 1-sze piętro, ze stajnią i wozo- 
wnią, od 1 kwietnia (20 marca). Piękna 2. 6051 Z powodu wyjazdu, od 8 kwietnia odstępuję 

piękny lokal: 4 pokoje, przedpokój, pasaż, 
łazienka, klozet, kuchnia, zlew. Żórawia JA 3, 
mieszkania 2.  6503
H pokoje z balkcnem, lub duży jeden, elegam 
Zckie frontowe, z meblami, do najęcia natych­
miast. Złota 16, mieszkania 5, drugi dom od 
Marszałkowskiej. 6606

nrzyjmuję artykuły do rozpowszechniania i 
I sprzedaży na miasto i na prowincji. Oferty 
„Ajent", Marszałkowska 60, m._2. 6055

oklep galanteryjno-norymberski do sprzeda- 
□nia. Wiadomość: Nowy-Świat .V- 36, u jubi- 
lera. 673r

Suma hypoteczna na majątku ziemskim pod
Kutnem do odstąpienia na korzystnych wa­

runkach. Wiadomość u adw. przys. Mayzla, 
Szkolna 5. 6441
Oklep kolonialny do sprzedania, mieszkanie 
O tan ie^JUl.Nowogrodzka JA 14. 6549
Oklep dystrybucyjno-galanteryjny, bielizna 
□krawaty, materjały piśmienne, sprzedam ta­
nio, punkt dobry, komorne tanie. Wiadomość 
w cukierni, Marszałkowska 104. 6601

Dom drewniany do sprzedania w bliskości 
Nowego-Światu. Wiadomość w sklepie bla­

charskim, Mazowiecka 5,____________ 5480

Do sprzedania w mieście powiatowem re­
stauracja z cukiernią; stacja kolei, cukro­
wnia, pułk wojsika. Wiadomość: Chmielna 

Ac 38, m. 11, od 3 do 5-ej.5532

■ \ Właścicielom dóbr obciążonych wie- 
ft /rzytelnościaui' i reguluję długi hypoteczne 
przez odprzedaż gruntów w całości lub częścio­
wo za pośrednictwem banku włościańskiego.— 
Hoża 38, m. 27, o d 4 do 6-ej. 6215 
nom w szacunk u 70,000 rs. zamienię na ma- 
Ujątek ziemski dobrze zagospodarowany.— 
Oforty szczegółom-e w Kurjcrze Warszawskim 
dh^nH^l_____________________6168

Dom narożny z placem przy ul. Marszalkow- 
skiej 55, do spr zedania za rs. 30,000. Pose­
sja ta ma łokci łi .wadr. 4,400, frontu od ulicy 

148 łokci. 5737______

Lok a 1 e.
fi parlament umeblowany, 1-e piętro, cztery 
ftpokoje, kuchnia, łazienka. Włodzimierska 4, 
wiadomość mieszk. 2. 6574

Do wynajęcia w każdym czasie w blizkości 
placu Teatralnego: dwa salony frontowe w 
entresoli z oknami wystawowemi i przedpoko­

jem. — Tamże od 1 kwietnia 1891 lokal par­
terowy złożony z obszernej widnej sali, dwóch 
gabinetów i pokoju z przedpokojem. Wiado­
mość: Szpitalna 10, mieszkania 2, zrana do 
10-tej, po południu o 5-tej. 6333

Do wynajęcia każdego czasu 13 lub 9 po­
koi, 1-e piętro, na żądanie stajnia, wozo­
wnia, lokal na mieszkanie, biuro, magazyn. 

Krakowskie-Pazedmieście 2. 6309

Zupełna wyprzedaż pryszniców, umywalni, 
Łwianków, klatC'k, latarni, zabawek i naczyń 
kuchennych po <cenie niżej kosztu, z powodu 
zmiany interesu. Szafy sklepowe i garnitur 
mebli z pokrowca mi tanio do sprzedania. Czy­
sta 6, Tarnowska, tylko do 20-go marca. 6605 
Żardinierka orzechowa okazała, cała rzeźbio­

na, grupa bron.zowa, 3 filiżanki stara fran­
cuska porcelana, tanio do sprzedania. Nowo­
grodzka JA 29, mi eszk. 10. 6599

Interesn handl. i inająt.
apteka w Ostro gu, gub. wołyńskiej, czyniąca 
Aobrotu przeszło 8,(XX), sprzedaje się wraz z 
domem. Szczegół łów udziela W-ny Ksawery 
Rudnicki, Warszawa, Bielańska 17, lub listo­
wnie, Włodzimierz Grabowski, Nowa Aleksan­
dra, gub. lubelsMa. 522r_____

R \ Krawaty w dobrym guście, rozmaitych 
ft/fasonów i do wiązania, uznane za najszy­
kowniejsze, w wielkiej ilości poleca magazyn 
A. Chojnackiego, Marszałkowska róg Chniiel- 
nej. 5959
R X Portfele teki, pugilaresy, portsigar^ 
A /portmonetki, woreczki, poduszki, buty wa­
lonkowe, pantofle, kalosze, poleca fabryka ku­
frów, waliz, toreb Breymeyer, Królewska, róg 
Krakowskiego-! ’rzedmieścia. 4137

Akuszerka przyjmuje na słabość, czas dłuż­
szy lub kurację, w oddzielnym lub wspól­
nym pokoju. Krucza 38.  6576

Akuszerka Bukowska przyjmuje na słabość, 
czas dłuższy lub kurację, bez legityma­
cji, z umieszczeniem dziecięcia. Bednarska 

JA 21. 6587

Adres farbiarni która pierze, farbuje: sak- 
palta, płaszczyki, całe bez prucia, ulica No­
wo - Żytnia dom własny, lub filja: Bednar­

ska 21, piąty dom od Krakowskiego-Przedmie- 
ścia. Upraszamy publiczność o wcześniejszo 
dawanie roboty, gdyż przy nawale przedświą­
tecznym, trudno wszystkich terminowo zaspo­
koić.  703r

Akuszerka przyjmuje na słabość, kurącję, 
czas dłuższy bez legitymacji, umieszczenie 
dziecka. Pokoje oddzielne. Chłodna 21. 6556

Oklep spożywczy z dystrybucją, mieszkaniem 
O i herbaciarnią do sprzedania. Ulica Ogrodo­
wa 30. 6434

Skład węgli duży, egzystujący od 15 lat, do 
odstąpienia. Leszno 34,5850

Jest do sprzedania krowiarnia z powodu wy­
jazdu do rodziców, bardzo dobrze wyrobiona, 
z ozterema krowami. Nowy-Świat JA 25. Wia­

domość na miejscu. 6343

Jesfl do sprzedania sklep spożywczo-dystry- 
bucyjny w dobrym punkcie. Leszno JA 27, 
wiadomość w sklepie. 6430

przedsiębiorstwo pokojów umeblowanych, 
I zawsze wynajętych, do sprzedania. Święto- 
krzyzka 8, m. 3. _____ 6326_____
poszukuję pożyczki 120 rs. na spłaty mie- 
I sięczne lub tygodniowe. Oferty dla „Akura- 
tność" w Kurjcrze.6548

Kantor maniek.
Zgoda Aś 6. 4671 ’

Kaszel natychmiast ustępuje od Drażetek I 
z apteki F. Dziechcińskiego, Krakowski®' 

Przedmieście JA 59, wprost resursy obywatel' 
sklej. 546r , 
l/ąpiele i prysznic od 15 kop. do 50. Gr*J(* 
Rbowska 32. 6526

Leonard.” Fabryka kapeluszy męzkioK
Wybór wielki. W niedziele i święta mag*' 

zyn otwarty od godz. 1-ej do 5-ej. Tręback* 
13, wprost gmachu teatru. 6581

Akuszerka z dyplomem medyko- chirurg*' 
cznoj akademji, zaopatrzona w utensyy* 
gwarantujące zdrowie położnic, przyjmuje p*' 

nie na słabość i czas dłuższy, be* legitymacja 
radzi w zakresie swej specjalności, przyjmuj® 
zamówienia, słabość od rs. 15, umieszczeni® 
dziecka. Widok JA 7, m. 2. 5990

Akuszerka przyjmuje panienasłabośc', I >*' 
rację, czas dłuższy bez legitymacji, umiisJ* 
ozenie dziecka, ceny przystępne; przyjmuje z*' 

mówienia na wyjazd. Hoża 5, m. 23. 18&J
Akuszerka Dombrowicz, b. starsza przytułki* 

położniczego, przyjmuje chore panie—i z*' 
mówienia w miejscu i na wyjazd. Róg Marsza!* 
Chmielna 44, mieszkania 5.  936

Dla studenta lub urzędnika bardzo dóbr* 0* 
biady przy zacnej rodzinie. Ulica Zło#

25, 15. 6551 ,

Dnia 7 marca zaginął pies ceter, kasztan poi' 
palany. Uprasza się o łaskawe odprow*' 
dzenie za nagrodą na ulicę Marjensztadt JA 20i 

stróż wskaże. Nieprawy posiadacz pociągnięć 
będzie do odpowiedzialności sądowej. 6589

Ozynk od lat 20 egzystujący przy ulicy Pa- 
Owiej JA 76, z powodu śmierci męża i intere- 
sów familijnych jest do odstąpienia. 6334 

' i na dogodnych warun- 
__________ JA 28, m. 10. 6369

Itfęgli skład sprzedam bardzo tanio zaraz.— 
W Ulica Tamka JA 14, 6604

rn Sukien od rubli sr. 13. Ubiory p0' 
UUśmiertiie. Kapy. Czepki. Pantofle ora* 
wieńce z szarfami. 538r _
tnn Kapeluszy żałobnych z woalami, o'. ‘ I 
! U U rubli 4. 537r

4 pokoje z kuchnią i wszelkiemi wygodami 
poszukuję od 1 lipca r. b. w okolicy Alei 
Jerozolimskiej. Adres: Wspólna 44, mieszka- 

nia 13.6289

Doniesienia rozmaite.

Akuszerka b. starsza instytutu położniczego 
przyjmuje panie bez meldowania, słabość, 
umieszczenie dziecka od 15 rs. Radzi w zakre- 

sie swej specjalności. Złota 16, m. 4. 5694

Dwa elegancko umeblowane pokoje, duże, 
z oddzielnym przedpokojem, do wynajęcia 
w każdym czasie. Chmielna 23, m. 3, front, 

1-e piętro. Zastać od 3—5 po południu lub do 
10-ej rano. 6615  
Dwa pokoje elegancko umeblowane, samo­

war, usługa, waterklozet. 30 rubli miesię­
cznie. Aleja Jerozolimska 43, mieszkania 10, 
parter. ____ 6321

Letnie mieszkania nad Wisłą, z przystan­
kiem statku parowego, w uroczej miejsco­
wości, w parku, do wynajęoia. Wiadomość u 

stróża, Smolna 9. 5796

Leonard." Poleca: najmodniejsze kapelusz® 
filcowe, różno-kolorowe i cylindry od rs. 6 
własnej _fabryki. ‘ 6581

Leonard.” Trębacka 13, wprost gmach0 
teatru. Staranne odświeżanie kapeluszy 
męzkich filcowych i cylindrów. 6581

La Couronne,” słynny francuzki lakier do 
bucików—sprzedaje się w składach m» 
terjałów aptecznych. 2628 

Rljagle wyrabiam nowych systemów o żela* 
nlznych werkach. Ul. Aleksandrja Jw 19. 6152 
Młoda mężatka ze świeżym pokarmem p°' 

szukuje dziecka do piersi. Ulica Sosno"'® 
JA 3. _______________________6541
Największy wybór woalek zacząwszy of 
H15 kop. za woalkę, poleca znanv z taniość' 
Magazyn Nowości „Joanna." Nowm-Miodo"'* 
JA 2.  6622 

Od 1-go kwietnia 5 pokojów, przedpokój, ku­
chnia etc., na parterze, front. Szkolna 5, 
(Marszałkowska 140). Cena rub. sr. 650 ro­

cznie. 6440 
nokój oddzielny, wygody wszelkie—forte- 
I pian, pierwsze piętro. Ulica Nowy-Świat 
4-15. 712r

Z powodu słabości do sprzedania na dogo­
dnych warunkach sklep materjałów piśmien- 
nych i dystrybucja. Elektoralna JA 31.___ 6093Z powodu wyjazdu zaraz do sprzedania sklep 
spożywczy z mieszkaniem. Ulica Wró- 

bla AA 2.________ _______________ 6313_____

Z wędlinami sklep, z lodownią, całera urzą­
dzeniem lub bez, do sprzedania w środku 
miasta. Wiadomość w lasku na Czystem. 6115

Warszawski zakład kucia koni od lat 30 
Antoniego Stadnickiego i Feliksa (Syna) 
Nowolipki 16; kucie kopyt wadliwych. 6582^. 

M foalki od 15 kop. półtora łokcia, do naj' 
droższych. „Manufaktura krajowa." A. Bro- 

chocki. Riecała 12. 5610


